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Jak donieśliśmy, 
dnia - 28. II. br. 
prezes Rady Mi- 
nistrów Józef Cy- 
rankiewicz udeko- 
rował w imieniu 
Prezydenta R. P., 
Krzyżem Koman- 
dorskim Orderu 
Odrodzenia Polski 
znanego pisarza o 
chlubnej przeszło- 
ści rewolucyjnej 
L. Rudnickiego 

Na zdjęciu: 
fragment uroczy- 
stości. (Drugi od 
prawej pisarz L. 
Rudnicki). 


Prez. Pieck oświadcza: 


-Związek Radziecki powa 


broni interesów wymianie. towarowa) 
narodu niemieckiego między Polską i CSR 


WARSZAWA. Ostatnio prze- 
BERLIN. — Prezydent Niemieckiej | bywała w Warszawie czechosłowac- 
Republiki Demokratycznej Wilhelm 


Pc Fate: m |ka delegacja rządowa z wicemini- 
ieck wygłosił w czwartek przemó- | jtram; Richardem Dvorakiem i drem 
wienie na zebraniu pracowników fa- 


bryki  źatówele Ne Berlinie Wilhelmem Pithartem na czele. W 
W przemówieniu swym Wilhelm wyniku rokowań, podpisana zosta- 
Pieck przytaczając liczne fakty z hi.|ł4 w dniu 29 lutego br. umowa 0 
storii ostatnich lat, wykazał, że tylko | wymianie towarów między Rzecz- 
kraje obozu pokoju i demokracji, a | pospolitą Polską a Republika Cze- 
przede wszystkim rząd Związku Ra | chosłowacką na rok 1952. 
dzieckiego i jego przedstawiciele, W| Umowa przewiduje dostawy z 
ciągu całego okresu powojennego Czechosł Et owak AA 
konsekwentnie bronią życiowych in- | 7 osiowacji roznyc MASAY NA 
teresów narodu niemieckiego, doma- urządzeń przemysłowych, chemika- 
gając się przyspieszenia zawarcia jm tej amid oraz szeregu innych 
traktatu pokojowego z Niemcami i u- | 2757 Kużów. AE 
tworzenia zjednoczonych, demokra- | Eksport z Polski obejmuje: wę- 
tycznych, niezależnych i pokój. miłu- | giel, cynk, energię elektryczną, wa- 
jących Niemiec, gony, i inne wyroby. 


Wyrażamy pogardę oszczercom 
ha Abod A. dwa. kostka Próbowali 


Mordercy z Kore 


usiłują wybielić swych kolegów 
— morderców hitlerowskich z Katynia 
Oświadczenie Rządu R. P. 


WARSZAWA. bnych zbrodni na ziemi polskiej 
Rząd R. P. ogłosił następujące o- | 1 radzieckiej. 
PIREA s) A Zbrodnia katyńska była ogniwem 


akcji hitlerowskiej, stawiającej so- 
bie za cel fizyczną eksterminację 
narodu polskiego, realizowanej 
konsekwentnie w okresie okupacji. 
Zbrodnia katyńska była dziełem 
tych ' ludobójców hitlerowskich, 
których władze amerykańskie dzi- 
siaj zwalniają z więzień, biorą na 
służbę dla przygotowywania nowych 
zbrodni przeciwko narodowi pol- 
skiemu i wszystkim narodom miłu- 
jącym pokój. 
(Dałszy ciąg na str. 2) 


Od kilku miesięcy propaganda 
amerykańska stara się nadać roz- 
głos pokazowym  zebraniom tzw. 
„specjalnej komisji Izby Reprezen- 
tantów dla sprawy Katynia“. 

Zainscenizowanie tej farsy i roz- 
pętanie wokół niej kampanii, której 
cele prowokacyjne są oczywiste, 
jest jednym z ogniw ogólnej akcji 
propagandowej rządu Stanów Zje- 
dnoczonych; będącej częścią agre- 
sywnych przygotowań wojennych. 

Za kulisami tej kampanii stoją 
notoryczni  protektorzy  neohitle- 
rowskich dążeń odwetowych, wro- 
gowie pokoju, demokracji i narodu 
polskiego — tacy jak p. Bliss La- 
ne, który zajmując stanowisko am- 
basadora Stanów Zjednoczonych w 
Warszawie nie zawahał się osobiś- 
cie brać udziału w organizowaniu 
akcji, skierowanych przeciw pań- 
stwu polskiemu i jego niepodległoś- 
ci, a po powrocie do Stanów Zje- 
dnoczonych specjalizuje się w rzu- 
caniu nikczemnych oszczerstw na 
Polskę i Związek Radziecki, podo- 
bnie jak członek „specjalnej komi- 
sji“ p. O'Konsky, związany w o0- 
kresie drugiej wojny światowej z 
agenturami hitlerowskimi w Sta- 
nach Zjednoczonych. 

Powołanie „komisji specjalnej” 
zbiega się w czasie z przeznacze- 
niem przez Kongres Stanów  Zje- 
dnoczonych 100 milionów dolarów 
na działalność dywersyjno - szpie- 
gowską m. in. w Polsce i stanowi 
część składową tej samej przestep- 
czej akcji, skierowanej przeciwko 
pokojowi świata. 

Wymordowanie w Katynin ty- 
sięcy oficerów i żełnierzy polskich 
było dziełem zbrodniarzy hitle- 
rowskich, którzy obok zbrodni 
katyńskiej popełnili setki podo- 


Poprawa warunków płac dotyczy 
głównie zatrudnionych pod ziemią, 
w tej liczbie również robotników 
niewykwalifikowanych, i wyraża się 
w podniesieniu stawek i premii. 

W celu stworzenia nowych bodź- 
ców dia usprawnienia organizacji 
pracy w kopalniach, wprowadza się 
premię za cykliczność. Celem nale- 
żytego wyróżnienia troskliwej ob- 
sługi maszyn, od czego często zale- 
ży rytmiczna, harmonijna i wydaj- 


zą bezawaryjną pracę maszyn. 


i TN A, 


na praca w kopalni, a więc także | nia 
zarobki górników i wydobycie wę- | zwiększenie 
gla, wprowadza się wysokie premie | niów :szkół górniczych i zwiększenie | śle z wykonaniem narodowego pla- 


ILUSTROWANY 


SOBOTA 


Trzeba przełamywać zły styl pracy 


Codzienna analiza planu 


i kkomtrola 


wuj kk O MOM 


— ło ważne czynniki, decydujące 
o sukcesie produkcyjnym 


W walce o rytmiczne wykonywa- | również dwie młodzieżowe bryga- 


nie codziennych zadań produkcyj- 
nych br. przodują w Łodzi ZPB im. 
Luksemburg i ZPB im. Stalina. 


W ZPB im. Róży Luksemburg 
plan styczniowy w  tkalni został 
wykonany w 105,3 proc, lutowy 


zaś w 106 proc. Sukces ten zakłady 
zawdzięczają przede wszystkim co- 
dziennej analizie planów i kontro- 
l; w czasie ich wykonywania, do- 
brej pracy majstrów, wśród któ- 
rych wyróżniają się szczególnie: 
Klimczak, Lewy i Gluba oraz ta- 
kich przodowników pracy jak Ma- 
ria Malenta, Helena Ślusarek, Ge- 
nowefa Ciotucha, Władysława Sza- 


chrajda, Wacława Kiełbik i wiele 
innych. 
Dzięki szkoleniu metodą Kowa- 


lowa tkacze znacznie przekraczają 


normy. Poważną rolę w wykony- 
waniu planów  tkalni odgrywają 
AAAA EI 


dy im. Czutkicha majstrów Nowaka 
i Walczaka. 

W przędzalni, mimo ' realizacji 
|pERóW, występują już poważne 
trudności, czego wyrazem jest słabo 
rozwinięta jeszcze  wielowarsżtato- 
ewość, dyrekcja więc powinna zająć 
się tym zagadnieniem. 

W ZPB im. Stalina plan miesię- 
czny w lutym wykonały tkalnie: 
automatyczna i żakardowa oraz 
przędzalnia cienkoprzędna. Tkalnia 
automatyczna wykonała prócz tego 
w 120 proc. zobowiązania podjęte 
na cześć 10 rocznicy PPR. Jest to 
dużą zasługą nowego kierownika 
Michałowicza oraz majstrów: Pen- 
claszewskiego, Rutkowskiego i Buz- 
dera. Ich zespoły przeszły ostatnio 
z obsługi 24 krosien automatycz- 
nych na 34 krosna przy stałym 
przekraczaniu planów. 


|Pierwszy górnik — 
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wykonał zadanie 
Sześciolatki 
KATOWICE. — W dniu 28 


lutego br. z kopalni „Niwka* 
nadszedł dumny meldunek 0 
wspaniałym sukcesie przodnu= 
jącego  rękacza chodnikowego 
Dąbrowskich Zakładów Prze- 
mysłu Węglowego — Szczepana 
Błauta, który pierwszy w pol- 
skim przemyśle węglowym wy- 
konał zadania Płanu 6-letnie- 
go. 
Szczepan Błaut jest starym 
doświadczonym górnikiem, pra- 
cującym już 25 lat w kopalni 
„Niwka”.  Ćwierówiecze jego 
pracy zawodowej zbiegło się z 
przedterminowym wykonaniem 
zadań Planu 6-letniego. 
Szczepan Błaut za wybitne 
osiągnięcia we współzawodnic- 
twie odznaczony został Brązo= 
wym i Złotym Krzyżem Zasłu= 
gi oraz odznaką przodownika 
pracy. A 
Kończąc realizację zadań 0- 
statniego roku Planu 6-letnie- 
go, Szczepan Błaut wykonał 
plan ostatniej dekady w 512,7 
proc. 


Faure musiał ustąpić 


mimo poparcia 
„socjalistów“ 


PARYŻ. — W nocy z czwartku 
na piątek rząd Faure'a otrzymał 
wotum nieufności i podał się do dy- 
misji. Dymisja została przyjęta. 

Za fządem wypowiedziało się 
283 deputowanych, a przeciwko — 
309. Zasługuje na uwagę okoli- 
czność, że deputowani socjalistycz= 
ni poparli antyrobotniczy, wojenny 
budżet Faure'a. 
LOWOUULOOWO WW LLL WOŁAJ 


Narodowy Plan Gospodarczy na r. b. przewiduje 


dalszy wzrost inwestycji 
i dochodu narodowego 


Państwo zwiększy pomoc dla rolnictwa 
Przemówienie min. Dąbrowskiego w Sejmie | 7 


Na wstępie swego przemówienia 
min. Dąbrowski stwierdza, że re- 
ferowany przez niego projekt usta- 
wy budżetowej ściśle wiąże się z 
projektem Narodowego Planu Go- 
spodarczego na rok 1952. Obydwa te 
plany określają zadania gospodarki 
narodowej w roku bieżącym. Naro- 
dowy Plan Gospodarczy wytycza 
m. in. poważny rozwój przemysłu, 
którego globalna wartość wzrośnie 
w roku 1952 o 22,3 proc. w stosun- 
ku do roku 1951 oraz daży rozwój 
produkcji rolnej, której wartość ma 
wzrosnąć w roku bieżącym o 8,1 


LECA ALLAL MAL DEL LALALA ALLAL W LL YOL DO AAL AAi A 


NA STR. 2? — OM 


ZAMIESZCZAMY 
WOZDANIE ZE 102 PO- 
SIEDZENIA SEJMU RP. 


Wyraz uznania dla górników 


Dalsza poprawa warunków 


pracy i płacy 
Uchwała Prezydium Rządu 


WARSZAWA. — PREZYDIUM RZĄDU PODJĘŁO NOWĄ, 
NIOSŁĄ UCHWAŁĘ W SPRAWIĘ POPRAWY WARUNKÓW PRACY 
I PŁACY W KOPALNIACH WĘGLA KAMIENNEGO. 
NAWIĄZUJE DO „KARTY GÓRNIKA', KTÓRA ZAPEWNIŁA GÓR- 
NIKOM SZCZEGÓLNE PRZYWILEJE I UZNANIE. 


DO- 
UCHWAŁA 


Równocześnie uchwała ustala wa 
runki pobierania węgla deputatowe 
go przez górników, likwidując ist- 
niejące w tym zakresie przerosty, 
jednak z zachowaniem zasady u- 
przywilejowanego zaopatrzenia gór- 
ników węgla kamiennego w opał. 

chwała Prezydium Rządu obej- 
muje także szereg środków, zmie- 
rzających do dalszego polepszenia 
warunków bytowych górników, jak 
zorganizowanie oddziałów zaopatrze 
robotniczego na kopalniach, 
stypendiów dla ucz- 


SPRA- | 


proc. w stosunku do roku ubiegłe- 
go. 

Przewiduje się poważne zwiększe 
nie nakładów finansowych na inwe 
stycje, które powiększą nasz mają- 
tek narodowy. Ogólna kwota tych 
nakładów wzrośnie o 19 proc, w 
stosunku do roku 1951. 

Akumulacja socjalistycznej gospo 
darki — stwierdza mówca — winna 
wzrosnąć o 23,5 proc., a ogólny do- 
chód narodowy o 17 proc. w stosun 
ku do roku ubiegłego. 

PrzecŁodząc do omówienia głów- 
nych założeń projektu budżetu na 
rok 1952, minister Dąbrowski stwier 
dza, że o budżecie decyduje plan i 
jego wykonanie. Przedłożony przez 
rząd pod obrady Sejmu projekt bud 
żetu na rok bieżący jest wyrazem 
osiągnięć polskiej klasy robotniczej. 

Budżety nasze z każdym rokiem 
dają coraz pełniejszy i bogatszy 


obraz szybkiego rozwoju 


naszego kraju, wskazują, jak pomi- 
mo wielu trudności towarzyszących 
naszemu budownictwu zwycięsko 
realizujemy podstawowe założenia 
naszego planu gospodarczego ujęte 
w Planie 6-letnim. 

Projekt budżetu wykazuje w 
stosunku do wykonania w 1951 ro 
ku wzrost dochedów o 21,5 proc. 
i wzrost wydatków o 19,7 proc. 
Budżet Państwa na rok 1952 prze 
widuje po stronie dochodów sumę 
63 miliardów 787 milionów zło- 
tych, a po stronie wydatków su- 
mę 62 miliardów 876 milionów 
złotych. 

Nadwyżka dochodów nad wydat 

kami wynosi 911 milionów ziotych. 

Analizując wykonanie budżetu za 
rok 1951, minister Dąbrowski stwier 
dza, że zaplanowane w roku ubieg- 
łym dochody zostały Osiągnięte we- 
dług prowizorycznych danych w 
102,5 proc., zaś wydatki nie osiąg- 
nęły peinych 100 proc. i wynoszą 
średnio 95 proc. w stosunku do pla- 
nu. 

Pomyślny przebieg wykonania 
budżetu w 1951 roku wiąże się ści- 


ich zarobków w okresie praktyki itd.nu zospodarczezo w dziedzinie pro- 


dukcji przemysłowej, której akumu- 
lacja decyduje o stronie dochodo- 
wej budżetu. 

Omawiając czynniki, które wpłynęły 
na wykonanie zadań gospodarczych w 
r. 1951, mówca wymienia wzrost wy- 
dajności pracy, wzmożoną dyscyplinę 
oszczędnościową w dziedzinie wydat- 
ków administracyjnych, postęp w po- 
głębieniu zasad rozrachunku gospodar 
czego, poprawę na odcinku planowania 
finansowego oraz dobrą pracę prezy- 
diów rad narodowych. 

Zadaniem budżetu na 1952 r. — 
stwierdza dalej minister Dąbrowski 
— jest utrwalenie pełnej równowa- 
gi finansowej w naszej gospodarce 
narodowej, a jednocześnie zapewnie 
nie całkowitego sfinansowania wszy 
stkich zadań przewidzianych w pla- 
nie gospodarczym w III roku Planu 
6-letniego. 

Podstawowa część wydatków bud 
żetu państwa na 1952 r. przeznaczo- 
na jest na sfinansowanie dalszego 
rozwoju gospodarki narodowej i u- 
rządzeń socjalno-kulturalnych. 

Frzeszło dwie ' piąte budżetu, tj. 
ponad 26 miliardów zł przeznacza 
się na gospodarkę narodową, zaś ną 
urządzenia secjalno-kulturalne łącz. 
nie z inwestycjami — przeszło jed- 
ną czwartą część budżetu, tj. ponad 
16 miliardów zł. 

Dalszy ciąg na str. 2) 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 
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% 


Nr 5$ 


Przemówienie min. K. Dabrowskiego eN 


(Dokończenie ze str. 1) 

Na wydatki związane z rozwo- 
jem gospodarki narodowej składają 
się przede wszystkim nowe inwesty 
«je, ha które budżet przeznacza pò- 


t nad 19 miliardów złotych. 
Minister finansów poświęca wiele 
Ą uwagi poważnym wyđatkom przezna- 
czonym na pomoc dla rolnictwa záró- 
wno w PGR-ach, spółdzielniach pro- 
dykcyjnych jak i w indywidualnych 
gospodarstwach chłopskich. 

M. in. ze środków rezerwowych bu- 
dżcetu przeznacza się około 250 milio- 
nów złotych na pomoc w zagospodaro 
waniu się rolników na terenach Ziem 
Zachodnich. 

Przeznaczenie tak 


w.) poważnych środ- 
, ków 


finansowych z budżetu Państwa 


na pomoc dla rolnictwa jest | 
z koniecznością stałego nadrabiania o- 
późnień w rozwoju rolnictwa, a pomoc 
udzielana wsi jest wyrazem | 
nią sojuszu robotniczo-chłopskiego, 


Omawiając następne pozycje bud 
żetowe min, Dąbrowski oświadcza, 
że na dalszą poprawę urządzeń 
miejskich przeznacza się ponad 263 
miliony złotych. W zakresie gospo- 
darki mieszkaniowej poważną po- 
zycję stanowić będzie remont 600 
tys. izb mieszkalnych oraz oddanie 
| do użytku 118 tys. nowych izb. 

W wyniku przeznaczenia bardzo 
poważnych sum na urządzenia so- 
cjalno-kulturalne osiągniemy 


dalszy rozwój szkolnictwa. 


M. in. liczba miejsc w przedszko» 
lach osiągnie 380 tys., liczba ucz- 
niów w szkołach przysposobienia za 
wodowego wzrośnie o 47 proc., licz- 
ba absolwentów tych szkół wzro- 
śnie o 38 proc., liczba absolwentów 
szkół wyższych wzrośnie o 48,1 proc. 
w stosunku do roku ubiegłego. 

Wzrośnie również liczba stypen- 
diów dla młodzieży studiującej na 
wyższych uczelniach, w wyniku 
czego około 60 proc. ogółu studiują- 
cej młodzieży będzie pobierało sty- 
pendia państwowe. 

Wielki rozwój nauki wyrazi się 
tym, że obok 87 już istniejących, 
powstanie w bieżącym roku dal- 
szych 15 instytutów naukowo - ba- 
dawczych. 

Świadczenia na emerytury wzra- 
stają o 19,5 proc., renty o 9,6 proc., 
zasiłki chorobowe o 1,5 proc. Łącz- 
nie na ubezpieczenia społeczne w 
1952 roku wydamy prawie 6 miliar- 
dów złotych. 

W zakresie ochrony zdrowia na- 
stąpi poważny wzrost wydatków. 
M. in. wzrośnie o 8,3 proc. liczba 
łóżek szpitalnych. 

Te właśnie osiągnięcia naszej 
pokojowej pracy, wzmaganie sił 
wytwórczych naszej gospodarki 
narodowej, pomyślne budowanie 
podstaw socjalizmu są ' źródłem 
niepokoju w obozie imperializmu, 
który pragnąłby za wszelką cenę 
przerwać naszą pokojową, twór- 
'ezą pracę i grozi nam nową woj- 


ną. 
Dla zabezpieczenia pokojowego 
budownictwa nie  zaniedbujemy 


wzmacniania naszych sił obron- 
nych. Budżet na 1952 rok przewidu- 
je wzrost wydatków na obronę na- 
rodową do wysokości 10,5 proc. ca- 
łości wydatków budżetowych. 
Wydatki na administrację pań- 
stwową, wymiar sprawiedliwości i 
bezpieczeństwo maleją w sumie glo 
balnej i stanowią 11,7 proc. całości 
budżetu wobec 13 proc. w roku u- 


biegłym. 

Podkreślając, że część sumy przezna 
czonej na obsługę długów wenętrznych 
i zagranicznych preliminowano na pre 
mie dla posiadaczy obligacji Narodo- 
wej Pożyczki Rozwoju Sił Polski 
minister Finansów stwierdza równocze- 
śnie, że kwota subskrybowanej poży- 
czki, jak 1 liczba subskrybentów znacz 
nie przekroczyły planowane cyfry. 
Jest to wspaniały przejaw patriotyzmu 
ludzi pracy miast i wsi z klasą robot 
niczą -na czele w dziele dostarczenia 
Państwu niezbędnych środków do re- 
alizacji w tym roku Planu 6-letniego. 

Już w tym roku posiadacze obligacji 
otrzymają w postaci premii za wylo 
sowane obligacje 119 milionów zł. 


Z ogólnej sumy dochodów budże- 
tu Państwa, zaplanowanej na z gó- 
rą 63.787 milionów .zł, od gospodar- 
ki uspołecznionej wpłynie blisko 
44.791 milionów zł, podczas gdy do- 
chody od gospodarki nieuspołecz- 
nionej i wpływy od ludności wynio 
są łącznie 7.898 milionów zł. 

Pełne wykonanie zadania, polega 
jącego na dostarczeniu przez gospo- 
darkę uspołecznieną około dwóch 
trzecich całości dochodów budżeto- 
wych wymaga, by kierowniey i za- 
łogi naszych zakładów produkeyj- 
nych wzmogli walkę o pełne wy- 
konanie i przekroczenie planów 
produkcyjnych, o lepszą realizację 
wskaźników ekonomicznych realizo 
wanych planów. Minister Dąbrow- 
ski wymienia w szczególności pod- 
niesienie rentowności - .przedsię- 
biorstw, pełne zrealizowanie zapla- 
nowanych wskaźników obniżenia 
kosztów własnych produkcji, lepsze 
i sprawniejsze wykorzystanie posia- 
danych zapasów oraz upłynnianie 
nadmiernych remanentów towarów. 

Mimo że w roku ub. plan aku- 
mulacji i plan wpłat gospodarki u- 
społecznionej do budżetu został wy 
konany, w niektórych działach go- 
spodarki narodowej i w poszczegól- 
nych przedsiębiorstwach miały miej 

|eis pewne straty, toteż na tych od- 


cinkach należy w roku bież. zrobić 
tym większy wysiłek. 
Trudne, choć w pełni realne, jest 


zadanie powiększenia akumulacji 


gospodarki socjalistycznej w rb. 
Gwarancją realności tego zadania 
są poważne rezerwy w naszej gospo 
darce narodowej. Pomyślne wykona 
nie tego zadania wymaga dalszego 
podniesienia dyscypliny finansowej 
i dalszego umacniania zasad rozra- 
chunku gospodarczego. 

Omawiając dochody budżetowe od 
gospodarki nieuspołecznionej w mieś- 
cie i na wsi, minister Finansów stwier 
dza, że w zakresie podatku gruntowe 
go nastąpi w rb, zmiana. Polega ona 
ną uchyleniu obowiązku wnoszenia 
wkładów na Fundusz Oszczędnościowy 
Rolnictwa i zastąpieniu dotychczaso- 
wych dwóch form obciążania finanso- 
wego wsi — jednym podatkiem grunto 
wym, opartym na bardziej zróżnicowa 
nych formach wymiaru, uwzględniają 
cych przychodowość poszczególnych 
grup gospodarstw chłopskich. 

Z omówienia wydatków i docho- 
dów budżetowych wynika, że pro- 
jekt budżetu państwa na rok 1952: 

1 zabezpiecza dalszy rozwój go- 

spodarki narodowej przez zwię 
kszenie dotacji budżetowych na in- 
westycje i środki obrotowe przemy- 
słu, rolnictwa, komunikacji į łącz- 
ności, 


zakłada dalszy poważny 
wzrost akumulacji i przedsię- 
biorstw socjalistycznych į tym sa- 
mym dochodów budżetowych od 
tych przedsiębiorstw w oparciu ©: 


a) wzrost produkcji, 
b) obniżenie kosztów własnych, 
c) przyspieszenie obiegu środków 
obrotowych, 
d) mobilizację. rezerw gospodarki 
narodowej, 
e) pogłębienie zasad rozrachun- 
ku gospodarczego, 
zmierzą do dalszej poprawy 
warunków bytowych ludzi pra 
cy przez zwiększenie środków budże 
towych, przeznaczonych na sfinan- 
sowanie usług socjalnych, kultural- 


| 


o projekcie budżetu i planu gospodarczego na rok bieżący 


nych oraz budownictwa mieszkanio- 
wego, 


4 


stwa, > 
5 zakłada dalszą walkę o pota- 
nienie kosztów administracji 
państwowej oraz dalsze jej uspraw- 
nienie na wszystkich szczeblach or- 
ganizacyjnych. 

Przy omawianiu niezbędnych wa 
runków pomyślnego wykonania tych 
zadań w 1952 r., minister zwraca 
uwagę na 


zabezpiecza niezbędny rozwój 
sił obronnych i ochronę pań- 


konieczność obniżenia kosztów własnych 


w przemyśle socjalistycznym o 5,5 
proc., w budownictwie o 7,4 proc, i 
w handlu o 8,4 proc, W roku 1052 
musj być położony szczególny na- 
cisk na pełniejsze wykorzystanie 
maszyn j urządzeń technicznych, na 
udoskonalenie technologii produkcji 
i ścisłe przestrzeganie dyscypliny 
technologicznej, na poważne roz- 
szerzenie mechanizacji ciężkich i 
pracochłonnych robót, na planowe 
wykorzystanie prac naukowo - ba- 
dawczych w dziedzinie postępu tech 
nicznego oraz podniesienie jakości 
produkcji*j usprawnienie kontroli. 

Podstawowym celem przedstawio- 
nego projektu budżetu na 1952 rok 
jest zabezpieczenie wykonania za- 
dań ustalonych w Narodowym Pla- 
nie Gospodarczym stwierdza 
mówca. — Wielkie dzieła wymaga- 
ją zbiorowego wysiłku całego naro- 
du. 

Jednocześnie w realizowaniu sto- 
jących przed nami zadań coraz sze- 
rzej korzystamy z bogatych do- 


świadczeń Związku Radzieckiego. 
Coraz bardziej rozwijająca się wy- 
miana towarowa między naszymi 
krajami, dzięki której otrzymujemy 
wiele cennych surowców i urządzeń 
technicznych — jest potężnym bodź 
cem do rozwoju naszej gospodarki. 


W zakończeniu swego przemówienia 
min. Dąbrowski stwierdza: 

Realizacja planu gospodarczego íi bu 
dżetu na 1952 rok jest zadaniem nieła- 
twym; do jego wykonania konieczna 
jest pełna mobilizacja wszystkich na- 
szych sił, Przede wszystkim jednak ko 
nieczne jest dalsze podniesienie świado 
mości politycznej wszystkich pracują- 
cych w mieście į ną wsi w walce o wy 
konanie tego planu, 

Nie może być żadnej wątpliwości, że 
naród polski pod przewodnictwem swo 
jej klasy robotniczej, pod przewodnic- 
twem Prezydenta Bolesława Bieruta, 0- 
siągnie w 1954 roku dalsze sukcesy w 
wielkiej bitwie o realizację Planu 6-let 
niego, planu walki © pokój, planu zbu 
dowania podstaw socjalizmu w naszym 
kraju, 

Wysoka Izbo! W imieniu Rządu wno 
szę o uchwalenie przedłożonego projek 
tu budżetu Państwa na rok 1952. (Dłu 
gotrwałe oklaski). 


CZYTELNIK A. D.: — Ustawa o 
socjalistycznej dyscyplinie pracy na 
kłada obowiązek nie tylko na pra- 
cowników, którzy są obowiązani 
punktualnie stawić się do pracy, 
ale i na kierownictwo instytucji, 
którego zadaniem jest ścisłe kontro 
lowanie, czy postanowienia ustawy 
są przestrzegane. Rzecz jasna, że 
jeżeli spóźnienie się do pracy na- 
stąpiło z przyczyn niezależnych od 
pracownika — tramwaj na trasie 
uległ uszkodzeniu, a do miejsca pra 
cy trzeba było przebyć jeszcze parę 
kilometrów — takie spóźnienie trze 
ba uznać za usprawiedliwione. Oczy 
wiście konduktorzy nię są powołani 
i nie mają czasu, by wystawiać za- 
świadczenia pasażerom, uczynić to 
jednak może dyrekcja MPK, której 
nie trudno będzie ustalić, że ozna- 
czony tramwaj w danym dniu uległ 
na trasie uszkodzeniu, 


Sztandar przechodni PKOP 
zdobyły po raz drugi. 


\ Tomaszowskie Zakłady 
Włókien Sztucznych 


Tomaszowskim Zakładom  Włó- 
kien Sztucznych przyznany został 
po raz drugi sztandar przechodni 
Polskiego Komitetu Obrońców Po- 
koju. 

W ciągu 1951 r. wydajność pracy 
robotników TZWS wzrosła prze- 
ciętnie o 13,8 proc, a koszty wła- 
sne w tym samym okresie obniżo= 
no o 8 proc. Załoga TZWS zwy* 
cięsko zrealizowała w 1951 r. 


wszystkie dodatkowe zobowiązania 
produkcyjne, (x) 


Hitlerowskie kłamstwa w amerykańskim wydaniu 


nie oszukają opinii Świata 


Nie uda się też oszczercom odwrócić uwagi narodów 
od agresywnych przygotowań USA 


(Dokończenie ze str. 1) 


Naród polski, który na wła- 
snym doświadczeniu poznał hi- 
tlerowskie metody mordewania 
stosowane w Oświęcimiu, Maj- 
danku i wielu innych obozach 
śmierci znajdujących się na pol- 
skiej ziemi, od początku nie miał 
żadnych wątpliwości, że potwor- 
na zbrodnia katyńska jest dzie- 
łem zbirów hitlerowskich. 

Kłamstwa propagandy  hitle- 
rowskiej zostały ostatecznie przy- 
gwożdżone przez dowody nagro- 
madzone i niezbicie ustalone w 
obecności przedstawicieli polskich, 
przez radziecką „Komisję spe- 
cjalną dla ustalenia i zbadania 


okoliczności rozstrzelania jeńców 

«wojennych, oficerów polskich 

przez niemieckich najeźdźców fa- 

szystowskch'' 

Cały świat wydał wyrok na hi- 
tlerowskich morderców z Katynia, 
podobnie jak wydał wyrok na 
wszystkie potworne ich zbrodnie w 
obozach koncentracyjnych, w ty- 
siącach miast i wsi okupowanej 
Europy. 

Ludobójstwo idzie w parze z 
prowokacją. W 1943 r Goebbels u- 
siłował posłużyć się trupami ofiar 
hitleryzmu dla potwornej  prowo- 
kacji przeciw Związkowi Radziec- 
kiemu, którego armia  druzgotała 
wtedy hitlerowską machinę wojenną, 


Budżet i plan - gospodarczy na 1902 T. 


oraz ustawa o ratyfikacji umowy kulturalnej z NRD 
przedmiotem obrad 102 posiedzenia Sejmu R. P. 


WARSZAWA. — 102 posiedzenie 


Sejmu Ustawodawczego EP w 


dniu 29 lutego rb. otworzył wicemarszałek Barcikowski. Na posiedze- 
nie przybyli członkowie rządu z premierem Cyrankiewiczem na czele. 


Wicemarszałek Barcikowski po wiadomił Izbę, 
Juliana Tokarskiego ministrem Przemysłu Maszynowego, ob. 
sława Jaszczuka ministrem Energetyki oraz ob. inż. Kiejstuta Żemaj- 
tisa klerownikiem Ministerstwa Hu tnictwa. 


W pierwszym punkcie porządku 
dziennego: rządowy projekt ustawy 


PARYŻ — Francuski mi * 
nister gospodarki Robert 
Buron oświadczył, że 
rząd francuski udzieli 
paszportów osobom, któ- 
re zechcą udać się na 


rykański w 


zdowej do 


mówią wydania wizy wja 


rowi filmowemiu Vittorio 


konferencja kobiet, na 
znak protestu przeciwko 
przygotowaniom wojen- 
nym w Niemczech zach. 
Wzięły w niej udział ko 
biety wszystkich sekto- 
rów Berlina zach, 

kz tę 


PARYŻ — Sytuacja w 
Tunisie w dalszym cią- 
gu zaostrza się. W odpo 
wiedzi na represje Kolo 
nizatorów francuskich, 
ludność organizuje de- 
monstracje i strajki. 


* * * 


x * 
RZYM — Konsulat ame 


Rzymie oa- 


USA, reżyse- 


międzynarodową konfe- de Sica (twórcy filmu 

rencję gospodarczą w Mo „Złodzieje rowerów") i TOKIO — Wielkie obu 
skwie. scenarzyście Zavettinie- rzenie w  spoieczeństwie 
Według jego zdania, mu, zaproszonym do Hol japońskim wywołało pod 

międzynarodowa konfe- lywood. pisanie narzuconego przez 
rencja gospodarcza w + ke USA „układu administra 
Moskwie „ułatwi handel BERLIN — W zachod- cyjnego“, który godzi w 


międzynarodowy*'. 


nim Berlinie odbyła 


się niezawisłość Japonii. 


o mianowaniu ob. 
inż. Bole- 


budżetowej na rok. 1952 — zabrał 
głos minister Finansów — Konstan- 
ty Dąbrowski. 

(Streszczenie przemówienia mini- 
stra - Dąbrowskiego podajemy od- 
dzielnie). À 

Izba odesłała projekt ustawy bud 
żetowej, jak również rozpatrywany 
w drugim punkcie porządku dzien 
nego rządowy projekt ustawy o Na 
rodowym Planie Gospodarczym na 
rok 1952 do komisji planu gospodar 
czego i budżetu. 


Sprawozdanie komisji spraw za- 
granicznych o rządowym projekcie 
ustawy o ratyfikacji umowy © 
współpracy kulturalnej między rzą- 
dem Rzeczypospolitej Polskiej a rzą 
dem Niemieckiej Repru?'xi Demo- 
kratycznej, podpisanej 8 stycznia 


1952 r. — złożyła posłanka Szta- 
chelska (PZPR). 

Umowa ta przewiduje ‘bliską 
współpracę w dziedzinie literatury, 
nauki, sztuki, teatru, muzyki, filmu 
i radia. 

Ustawę Sejm uchwalił jednomy- 
ślnie. 

Pos. Pragierowa (PZPR) złożyła 
sprawozdanie komisji spraw zagra- 
nicznych o rządowym projekcie u- 
stawy 0 ratyfikacji konwencji w 
sprawie zwalczania handlu ludźmi i 
eksploatacji prostytucji, otwartej do 
podpisu w Lake Succes dnia 21 mar 
ca 1950 r. 

Sejm ustawę uchwalił. 

Następnie Izba jednomyślnie 
uchwaliła ustawę o zmianie dexre- 
tu o podatku dochodowym oraz o 
rządowym projekcie ustawy o zmia 
nie obowiązku społecznego oszczę- 
dzania. 

W. ostatnim punkcie porządku 
dziennego zatwierdzono zmianę skła 
du osobowego stałych komisji sej- 
mowych. 

Na tym porządek dzienny posie- 
dzenia został wyczerpany. 


r 


W 1952 r. przestępczy chwyt 
goebbelsowski usiłują wznowić ci, 
którzy dokonują w Korei maso- 
wych mordów na jeńcach wojen- 
nych podobnie jak hitlerowcy, ci, 
którzy przygotowują nową  zbrod- 
niczą wojnę światową. Przy pomo- 
cy wznowienia prowokacji katyń- 
skiej chcą eni odwrócić uwagę na- 
rodów świata od odbudowywania 
przez nich neohitierowskiego Wehr- 
machtu jako amerykańskiego na- 
rzędzia przeciwko pokojowi świata. 


Już w 1943 r. propagandzie hitle- 
rowskiej popartej usłużnie przez 
„londyńską“ klike reakcyjną emi- 
gracji polskiej nie udało się oszu=: 
kać opinii świata, ani opinii naro- 
du polskiego. Nawet sami twórcy 
4ej prowokacji — Goebbels i Frank 
— nie mogli nie przyznać, że pro- 
wokacja ich nie znalazła oddźwię- 
ku w narodzie polskim. Tym bar- 
dziej nie znajduje go nowa wersja 
tej prowokacji w amerykańskim 
wydaniu. 


Łudzą się ci, którzy sądzą, że 
prowokacja ta osiągnie jakiko!- 
wiek z zamierzonych celów. Mor- 
dercom dzieci i kobiet koreań- 
skich nie uda się ukryć winy hi- 
tlerowskich morderców z Katy- 
nia ani też zrehabilitowwać ich 
w celu wykorzystania dla nowych 
zbrodni. . 


Naród polski patrzy z obrzydze- 
niem na próby amerykańskich kół 
rządzących posługiwania się zatru- 
tą bronią odziedziczoną po Goebbel- 
sie, próby zmierzające do zatarcia 
śladów zbrodni hitlerowskich i do 
nikczemnego  szczucia przeciwko 
narodom Związku Radzieckiego, 
które dźwigały na swych barkach 
główny ciężar walki o rozgromie- 
nie hitleryzmu, 

Każdy Polak odnosi stę z oburze- 
niem i wstręiem do tych oszczerstw 
i prowokacji, do cynicznych prób 
żerowania na tragicznej śmierci ty- 
sięcy obywateli polskich, poniesionej 
z ręki hitlerowskich morderców. 

Rząd i naród polski jak naj- 
ostrzej potępiają tę prowokacyjną - 
akcję Stanów Zjednoczonych wy- 
mierzoną przeciwko krajom miłu- 
jącym pokój, przeciwko tym naro- 
dom, które najwięcej ucierpiały od 
najazdu i zbrodni hitlerowskich. 


A kiedy pada?... 


Mechaniczno - ślusarski warsztat 
konstrukcyjny jest dla Zakładu Sie- 
ci Elektrycznych ważną placówką. 
Wykonuje się tu wszelkie konstruk- 
cje do linii napowietrznych i urzą- 
dzenia dla podstacji transformatoro- 


wych. 
Niektóre z tych urządzeń są... 
większe niż pojemność warsztatu, 


trzeba je więc spawać i montować 
pod gołym niebem, Kiedy pogoda 
dopisuje, nie ma wielkiego nieszczęś- 
cia, ale wobec nawału pracy rzadko 
kiedy można czekać na „lepsze cza- 
sy” — to jest na pogodę. 

Cały warsztat, od 1945 roku do 
niedawna mieścił się w maleńkiej 
komórce, w końcu podwórza przy ul. 
Piotrkowskiej 61, Dopiero ostatnio 
gospodarczym sposobem dobudowa- 
no tam drugą komórkę, To daleko 
nie wystarcza, 

Oprócz trudności przy montażu po” 
zostaje jeszcze problem zabezpiecze- 
nia cennych materiałów i wykona- 
nych urządzeń, wystawianych na po- 
cwórze, przed skutkami niepogody i 
przed ewentualną kradzieżą. Przed 
niepogodą ustrzec się trudno, a przed 
kradzieżą „chroni'” materiały ledwie 
widoczna tabliczka z napisem: 
„Wstęp milicyjnie wzbroniony”, 

Dziwne, że od 6 lat nie znaleziono 
odpowiedniejszego pomieszczenia dla 
warsztatu, Pracownicy twierdzą, że to 
dyrekcja mało się interesuje warun- 
kami i bezpieczeństwem pracy. Tym 
bardziej, że niedawno, w styczniu 
br, była możliwość uzyskania lep- 
szych %pomieszczeń przy ul. Stalina i 
w Radogoszczu, 0) 


NaStokach rosną domy 


Na terenie łódzkich dzielnic 


robotni- 


|czych, gdzie przed wojną ludność gnieźj 
dziła się w drewnianych ruderach, poz- 


*|bawionych najprymitywniejszych urzą- 
zeń higienicznych i kulturalnych, pow 


nicze. 


Poniżej na zdjęciu: domki wielorodzin 
ne w osiedlu im. J. 


fstaja obecnie nowoczesne osiedla robot- 


Marchlewskiego. 


CAF — fot. Szartharcl 


EXPRESS ILUSTROWANY, 


Pieniądze wyrzucane do... wody 


Studnie fabryczne niszczeja 


a dyrekcje zakładów nie interesują się ich konserwacją 
Niedopuszczalne marnotrawstwo, którego można uniknąć 


W fabryce bez wody obejść się nie 
można, Jej brak unieruchamia takie 
oddziały jak farbiarnie czy wykoń- 
czalnie i pociąga za sobą wysokie | 
straty. 


Wydajność studzien nie tylko się 
nie zwiększa, ale nawet maleje, co 
przy niewłaściwej gospodarce wydo- 
bywaną wodą jeszcze bardziej pogar- 
sza sytuację, Wodę tę zakłady prze- 


Przemysł łódzki korzysta z wielu | mysłowe lekceważąco traktują jako 


własnych studzien, Studnie te jednak | produkt, który „nic nie' kosztuje” i| Łodzi specjalny organ, który by zaj- 
nie są 'w stanie dać tyle wody, by | dlatego gospodarowanie nią wygląda |mował się wyłącznie tymi sprawami. 
na pokrycie rosnących | bardzo źle. 


wystarczyło 
coraz bardziej potrzeb, Głównie dla- 
tego, że są stare, wadliwie rozmiesz- 
czone, nieracjonalnie eksploatowane, 
nie wyposażone w odpowiednie urzą- 
dzenia pompowe i nie remontowane | 
„we właściwym czasie, 


Nawet 

największy kapelusz 
nię, zasłoni ekranu 

w odnowionym „Włókniarzu” 


Od dawna już w spisie kin łódzkich 
w miejscowych dziennikach widnieje 
przy „Włókniarzu” «uwaga — „nie- 
czynne z powodu remontu", Remont 
ten powoli (może zbyt powoli?) do- 
biega końca. 

Stary, brudny „Włókniarz" zmienił 
się nie do poznania. Kosztem zlikwi- 
dowanego balkonu powiększono ka- 
binę operatorską, podłoga otrzymała 
tak bardzo pożądaną pochyłość, a 
krzesła ustawiono w półkolu, 

Takie ustawienie krzeseł sprawia, 
że nawet największy kapelusz dam- 
ski z wysokim piórem nie zasłoni ni- 
komu ekranu. 

Kino ma być uruchomione w dniu 
1 kwietna'br. Łodzianie mają nadzie” 
ję, że nie będzie to tylko kawał 
„prima-aprilisowy”", (bk) - 


Tak to się zawsze kończy... 


Handlarze złotemi dolarami 


skazani na kary więzienia i 


Od.dłuższego już czasu działała na 
terenie Łowicza i okolic dobrze zor- 
ganizowana szajka handlarzy obcą 
walutą i złotem, Po żmudnych poszu 
kiwaniach i obserwacjach organa bez 
pieczeństwa wykryły ją i zlikwido- 
wały, 

Szajka składała się z pięciu osób. 
Byli to: urzędnik bankow: 
Gajewski, właściciel zakładu stolar- 
skiego — Romuald Jędrzejewski, bo' 
gaci kupcy łowiccy — Jan i Franci- 
szek Ziółkowscy oraz była współ- 
właścicielka rozlewni piwa — Janina 
Dąbrowska. f 

Tò dobrane towarzystwo prowadziło 
skup i sprzedaż złota oraz dewiz na 
szeroką skalę. Świadczą o tym wy- 
niki przeprowadzonej rewizji. U Ga- 
jewskiego znaleziono 157 dolarów i 
złote monety, u Jędrzejewskiego 305 
złotych rubli, u Franciszka Ziółkow* 
skiego — 1.881 dolarów, u Jana Ziół- 
kowskiego — 3.470 dolarów, a u Dą- 


ILUSTROWANY 
Jg Polski Związek Motorowy, okręg 


wysokie grzywny pieniężne 


browskiej — 105 dolarów w złocie 
i 102 ruble w złocie, 


Dnia 28 lutego, przy licznie wypeł- 
nionej sali. odbyła się w Łowiczu roz 
prawa sądowa, w wyniku której Jana 
Gajewskiego skazano na 9. lat wię. 
zienia i 15.000 złotych grzywny, Ro- 
muałda Jędrzejewskiego — na 6 lat 
więzienia i 12.000 złotych grzywny, 
Jana i Franciszka Ziółkowskich — 
po 5 lat więzienia i po 12.000 złotych 
śrzywny, Janinę Dąbrowską — na 
3 lata więzienia i 4,500 złotych grzyw 
ny, (bk) 


i ciągów i Kanalizacji 


łódzki, rozpoczyna cykl odczytów na te 
i maty związane z mo 
toryzacją. Pierwszy 
odczyt pod tytułem 
Praca i budowa sil ; p PRYM 
hika rSn i nis-|Spieszyć, Do wpół do drugiej jeszcze 
koprężnego' wygło- | daleko, Możewv iść do pracy spacer. 


Miejskie Przedsiębiorstwo Wodo- 
rozpisało nie- 
dawno ankietę, na którą odpowie- 
działo 147 zakładów, Okazało się 
wtedy, że tylko w pięciu obiektach 
przemysłowych przy studniach znaj- 
dują się tzw. wodomierze, za pomocą 
których można określić ogólną ilość 
czerpanei wody. : W żadnym jednak 
zakładzie nie ma urządzeń stwierdza- 
jących jej zużycie w poszczególnych 
oddziałach. 


A tymczasem „po drodze” od stud- 
ni do oddziału giną spore ilości wody. 
Oblicza się, że straty te wynoszą od 
,20 do 30 procent wydobycia. Tak np. 
w jednym z zakładów łódzkich „ucie- 
kafo” ze zbiornika około 600 metrów 
sześciennych na dobę, Wraz z wodą 
„uciekało” także około 300 złotych. 
Nikt się tym jednak tam nie przej- 
mował, 


Brak wodomierzy powoduje, że dy- 
rekcje zakładów nie wiedzą, ile wy- 
nosi zaczerp, a ile zużycie, A skoro 
się tego nie zna, nie można?%prowa- 
dzić żadnej kontroli nad gospodarką. 
Jest to niemożliwe i z tego powodu, 
Że ani jeden zakład nie zna norma- 
tywów, tj. ilości wody, przypadają- 


cej na jednostkę produkcyjną, a więc: 


na przykład na metr tkaniny, 


W ten sposób dopuszcza się do 
zupełnie niepotrzebnego marno- 
trawstwa. Tak zresztą, jak i przez 
brak konserwacji istniejących u- 
rządzeń, W zeszłym roku np. w 
147 obiektach przemysłowych wy- 
budowano zaledwie 6, a wyremon- 
towano 9 studni, podczas gdy w 
tym samym okresie 19 studni prze 
stało pracować. 


Dyrekcje fabryk konserwacją 
studzien zbyt się nie interesują. 
Dochodzą bowiem zwykle do wnio 
sku, że w razie potrzeby wodo- 
ciągi miejskie pomogą. Nikt więc 
urządzeń nie naprawia i nie zapo- 
biega możliwości awarii, 


Wodociągi miejskie, owszem, poma 
gają, ale dzieje się to ze stratą dla 
ludności, W ubiegłym roku na przy- 
kład dostarczyły przemysłowi tyle 
wody, że można by nią zaopatrzyć 
dalsze 50 tysięcy mieszkańców Ło- 
dzi, 


Nad urządzeniami w zakładach 
przemysłowych trzeba będzie w tym 
roku czuwać bez przerwy. Przemysł 
łódzki musi liczyć się z tym, że stała 
pomoc ze strony wodociągów miej- 
skich zostanie znacznie ograniczona. 
To powinno go nakłonić do zracjona- 
lizowania gospodarki wodnej, 


Przede wszystkim zaś zakłady, zu- 
żywające ponad 100 metrów sześcien 
nych wody na dobę, winny zainstalo- 
wać wodomierze, zarówno przy stud- 
niach, jak i w miejscach jej zużycia. 
Koszt niewielki, a stokrotnie się o- 
płaci Wodomierze: takie produkuje 
wytwórnia przy ul. Wigury. 

Centralne zarządy natomiast, nie 
przejawiające dotąd żadnego zainte- 
resowania sprawami gospodarki wod. 


WICEK; — Nie mamy się czego|- WICEK: — Oj, niedobrze! Na tym 


zegarze już jest kwadrans po pierw- 
szej. Wyciągajmy nogi, bo jeszcze się 


HIENE si {i ia menig: i w kiem... spóźnimy! 

niedzielę m. o godz. w lokalu KAL „A ate - WACEFU, __ ; EPAI ET 
RZA: jl Płoukówika 17. primeni | VACEK: Oczywiście, Dopiero | W ACEE: A może złapieze ja 
< -m= dyskusja, Wstęp bezpłatny. _ łza pięć pierwsza., < |kąś taksówkę? Jeszcze kawał drogi.. 
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STR. 3. 
Jak pracować lepiej 


wy na jednostki produkcyjne, 
Żeby zaś gospodarowanie wodą by- 
w całym 
utworzyć w 


ło planowe i racjonalne 


przemyśle, należałoby 


Przy spełnieniu tych warunków 
tak cenna dla Łodzi woda nie będzie 
wsiąkać w ziemię, a trafi do setek 


(se) 


nowych mieszkań, 


Po przebudowie 

„Orbis" łódzki 

zwiększy ilość kas do siedmiu 
Przez PBP „Orbis“ w Łodzi przy 


Przy ZPB im. Stalina w Łodzi prowa» 
dzony jest dział szkolenia instruktorów 
w zakresie metody Kowalowa. Na szko- 
lenie prowadzone przez przodowników 
pracy przychodzą także tkaczki z in- 
nych zakładów przemysłu bawełnianego. 
Dzięki zastosowaniu metody Kowalowa 
Nowa Tkalnia przy zakładach Stalina 


ul. Piotrkowskiej 68 przewija się z A 
A e $ ` przekroczyła plan za miesiąc styczeń br, 
dziennie do 1.800 osób. Nic więc | Na zdjęciu: instruktorka Anna Rogalska 


pokazuje prawidłowe wiązanie węzła 
przerwanej nitki przyszłej instruktorce 
Walerii Przybył. 
CAF — fot. Szarfhąre 


dziwnego, że panował tam prawie 
zawsze tłok. 

Obeenie lokal ten poddany został 
całkowitej przebudowie. 

Dzięki znacznie obszerniejszej po- 
wierzchni, można będzie zwiększyć 
ilość kas do siedmiu. Lokal otrzyma 
estetyczne i przyjemne wykończe- 
nie. Światło elektryczne zastąpią 
lampy jarzeniowe, podłoga pokryta 


zostanie posadzką terakotową. 
Zwiększenie lokalu przyczyni się 
do zmniejszenia tłoku i pomoże w 
szybszym załatwiamiu interesantów. 
(u) 


Potop w domu 


Meldowaliśmy administratorowi— 
nic go to nie wzrusza. Kołatamy 
wszędzie, ale bez skutku. A tymcza- 
sem posęsja nasza przy Bałuckim 
Rynku nt 2 znajduje się w stanie 
ostatecznego zaniedbania. Nie stać 
nas na.chodzenie do szaletu na Ryn= 
ku i płacenie po 30 gr od. osoby, a 
przybytek ten w naszym domu leży 
w gruzach. 

Łatwo sobie wyobrazić, w jakich 
warunkach sanitarnych znajduje się 
nasze podwórze, nie mówiąc już o 
brudach na klatkach schodowych, 
o świecących dziurami dachach 4 <£ 
potopie w mieszkaniach podczas de- 
szczów. 

Prosimy o pomoc! 


Nowy rodzaj 
spinaczy biurowych 
produkuje 
przemysł papierniczy 


Mała rzecz, ale przykra, Od pew- 
nego czasu odczuwa się brak spina- 
czy biurowych. Instytucje i urzędy 
radzą sobie w ten sposób, że używa 
się do spinania akt szpilek lub po 
prostu kleju, 

Przemysł papierniczy chcąc rozwią 
zać sytuację, zwiększył produkcję 
spinaczy nowego typu, 'które znako- 
micie zastąpią poprzednie. Będą to 
spinacze z blachy karbowanej, trwa- 
łe i tanie, (z) 


Wyniki IV kwartału 


Najlepsze ze sklepów 


otrzymały nagrody i dyplomy uznania 


Walka o podniesienie poziomu 
pracy w handlu  uspołecznionym 
znajduje wyraz w szeroko rozwi- 
niętym współzawodnictwie. Osta- 
tnio podsumowano w PSS wyniki 


nej, muszą opracować dla podlesłych 
im zakładów obowiązujące normaty- 


Lokatorzy domu 
przy Bałuckim Rynku 2 
(szereg podpisów) 
Co na to Dozór Sanitarny? 


4 


na laurach“, Przyrzekamy pracować 
jeszcze lepiej! 

Podobne zobowiązania złożyły 
zwycięskie załogi sklepów młodzie- 
żowych. Młodzież bowiem prowadzi 


współzawodnictwa za ubiegły | oddzielnie współzawodnictwo bry- 
kwartał. i gad wzorcowych. 
Pierwsze miejsce oraz sztandar Pierwsze miejsce w tym współza- 


przechodni zdobył sklep spożywczy 
Nr 31 przy ul. Gdańskiej 27. Sklep 
ten już po raz drugi wyróżnia się 
i otrzymuje sztandar na okres dal- 
szych trzech miesięcy. 

— Jestem niezwykle dumny — 
mówi kierownik sklepu Józef Ow- 


wodnictwie zdobyło stoisko Nr 11 
w Hali Targowej przy Placu Bar- 
lickiego. Drugie miejsce zajął sklep 
chemiczny Nr 159 przy ul. Obr. 
Stalingradu 30, trzecie przyznano 
brygadzie sklepu Nr 151 przy ul. 
Piotrkowskiej 127. 


czarek. — Zostaliśmy uznani za| Ogółem rozdzielono około 200 na- 
najlepszy zespół sklepowy w Łodzi. śród i dyplomów uznania wyróż- 
Ale to nie znaczy, że „spoczniemy ńiającym się sklepom PSS. (b) 


WACEK: — Masz, babo, placek! 
|Po wpół do drugiej. Spóźniliśmy się! 
WICEK: — I co teraz będzie? 
WACEK: — Żadne tłnmaczenia nie 
pomogą, Wpiszą nam spóźnienie do 
akt personalnych! ' < * 


WACEK: — Niepotrzebnie się de- 
nerwowaliśmy. Spójrz, dopiero pie: 
szal ` ` 
WICEK: — A więc tamten zegar 
na Piotrkowskiej spieszy się, No, to 
my już mie musimy się spieszyć... 


w kina i 


„Damy i huzary“ 
w Państwowym 
Teatrze Powszechnym 


W swoich niezrównanych gawę- 
dach pamiętnikarskich „Trzy po 
trzy“ Aleksander Fredro (1793-1876) 
wspomina wieraz czasy, kiedy nosił 
mundur: a trzeba przypomnieć, że 
znakomity autor „Zemsty” wstąpił 
do armii Księstwa Warszawskiego 
w r. 1809 i służył w niej aż do upad- 
ku Napoleona. 

Tam też, w pułku, układał swoje 
pierwsze wesołe, jurne często wier- 
sze, którymi bawił kolegów. Tam 
miał również czas i sposobność, aże- 
by podpatrzyć i zanotować w pamię 
ci różne typy starych napoleońskich 
wiarusów. Te właśnie typy odżyją 
potem w jego trzyaktowej komedii 
„Damy i huzary". j 

Stary. Piotr Chmielowski — auto- 
rytet krytyczny swoich czasów — 
dzieląc sztuki Fredry na trzy ka- 
tegorie — krotochwile, komedie o- 
byczajowe o cechach kosmopolitycz 
mych ù komedie o wybitnie polskim 
charakterze, zaliczył „Damy i huza- 
ry“ do krotochwil. Niektórzy re- 
żyserzy wystawiali tę komedię jako 
farsę, a aktorzy, przejaskrawiając 
sytuację i szarżując dowolnie, robili 
często z żywych postaci nierealne 
* karykatury. 

Jadwiga Chojnacka, reżyserując 
w Teatrze Powszechnym „Damy t 
huzary* zastosowała inną koncep- 
cję, sztukę tę wystawiając jako ko- 

_ medię realistyczną. . 

I znów sięgnijmy do starych pa- 
"miętników. Znajdziemy tam dowo- 
dy, że Fredro nie lubił, kiedy znie- 
ksztułcano jego sztuki przez niepo- 
trzebne wstawki, że oburzał się na 
gierki aktorów, odwracające uwagę 
widza od właściwego sensu danej 
kwestii. Myślę więc, że z przedsta- 
wienia w Teatrze Powszechnym sta 
ry Fredro bytby zadowolony: zrezy- 
gnowano . tu bowiem z różnych ta- 
nich gierek, z farsowych chwytów, 
kładąc większy nacisk na sam tekst, 
który tym samym stał się czytelniej 
szy. Czyli inaczej — dano nam rzeczy 
wiście Fredrę. 

Realistycznie też opracowali swo- 

je role aktorzy. 
' Orgonową zagrała Jadwiga Choj- 
nacka, która przy pewnej ekonomii 
środków “artystycznych stworzyła 
pełen temperamentu i zamaszystoś- 
ci, dobrze przemyślany a konse- 
kwentnie zrealizowany typ szlach- 
cianki — „herod - baby“. 

Naturalny, ciepły, ludzki był Ma- 
. jor w interpretacji Leopolda Zbuc- 
kiego, aktora o dużym doświadcze- 
niu, które wyniósł ze starej kra- 

" kowskiej. sceny. 

M. Wojtczaka widzieliśmy w 
„Przełomie* w roli Goduna, za któ 
rą na Festiwalu Sztuk Radzieckich 
otrzymał wyróżnienie, a potem w 
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Mieć prawo do nauki, to nie zna- 
czy jeszcze — móc się uczyć, Prawo 
do nauki zapewniają niemal wszyst- 
kie konstytucje, I w przedwrześnie- 
wej Polsce obywatele mieli w teorii 
prawo do nauki, Dzieci od lat 7 
do 14 podlegały jak i dziś obowiąz” 
kowi powszechnego nauczania, Ale 
jak ten „obowiązek ' w praktyce wy- 
ślądał? 

„Kryzys w szkolnictwie polskim, 
500 tys. dzieci nie korzysta z nauki, 
120 uczniów na 1 nauczyciela w szko 
łach powszechnych" — oto tytuł alar 
mującego artykułu w „Kurierze Łódz 
kim” z dnia 3 kwietnia 1935 roku. 


W roku szkolnym: 1928-29 przypa- 
dało na 1 nauczyciela przeciętnie 


Ponad tysiąc kursów 
języka rosyjskiego 


zorganizowali w ub. roku 
członkowie ZZNP 


W nauce i organizowaniu kursów 
języka rosyjskiego wyróżniają się 
członkowie Związku Zaw, Nauczy- 
cielstwa Polskieśo. W ub. roku ZZNP 
zorganizował 1.023 kursy, na których 
uczyło się 20 tysięcy nauczycieli, 
W bież, roku Związek uruchomi 
dalszych 350 kursów, które obejmą 
przede wszystkim nauczycieli szkół 
zawodowych i rolniczych. 

Aktyw nauczycielski otacza rów- 
nież opieką kursy języka rosyjskiego, 
prowadzone przez inne związki bran- 
żowe. Ponad 7 tys. nauczycieli jest 
wykładowcami na tych kursach, a 
1.500 tzw. wizytatorów społecznych 
sprawuje nad nimi fachową, pedago- 
giczną opiekę. (v) 


„Niemcach“ Kruczkowskiego (prze- 
konywajacy Peters). Teraz Wojtczak 
w mundurze Rotmistrza reprezento 
wał godnie typ huzarów Księstwa 
Warszawskiego. /, 

Również Porucznik w ujęciu M. 

zonerta nie był gogusiem w huzar- 
skiej kurtce, ale żołnierzem. Szkoda, 
że jego partnerka, Alicja Racisz, 
jest jako Zofia trochę jeszcze suro- 
wa i niedoszlifowana. 

Raz wraz brawa przy otwartej 
kurtynie zdobywał Kazimierz Opa- 
Uński jako Kapelan. Dużo humoru 
wnosili W. Rajewski (Grześ), A. Le- 
wek (Rembo). Z artystycznym umia 
rem ujęła rolę Anieli Halina Ta- 
borska. 

Scenografie opracował Marian Bo 
gusz. Umiejętny był dobór stylo- 


wych sukni pań oraz mundurów 
huzarskich, opracowanych - ściśle 
wedle historycznych "wzorów. 


M. J. 


„EXPRESS ILUSTROWANY” 


świata dawniej i dziś 


rawo do nauki 


nie jest już frazesem, a taktem-dokonanym 
a 


| M 


41 uczniów, tosuńek ten stale się 
pogarszał, W latach 1934-35 było już 
64 uczniów na 1 nauczyciela. W szko 
łach wiejskich, przeważnie 2- i 3-kla- 


sowych, jeden nauczyciel uczył do 
120 dzieci, 

Ten spadek liczby nauczycieli był 
spowodowany „oszczędnościami“ w 


budżecie sanacyjnego rządu, Wydat* 
ki na oświatę zmniejszano z roku na 
rok, podobnie jak się to dziś dzieje 
w Stanach Zjednoczonych i krajach 
zmarshallizowanych. Kandydatów na 
nauczycieli zmuszano do bezpłatnej 
rocznej „praktyki”, a i to jeszcze nie 
gwarantowało im otrzymania stałego 
etatu. 

Te praktyki nie były zresztą jedy- 
ną bolączką. Prawie wcale nie budo- 
wano nowych szkół, stare budynki 
niszczały bez „odpowiedniej konser- 
wacji i koniecznych remontów. W re- 
zultacie izb szkolnych było coraz 
mniej. Autor cytowanego artykułu u- 
bolewał, że „10 procentom dzieci nie 
możemy zapewnić nauki” i że „pro- 
dukujemy analfabetów", 

W następnych latach obserwujemy 
dalsze pogarszanie się sytuacji, Licz- 
ba dzieci poza szkołą zwiększyła się 
do miliona, Nie było szkół i nie było 
nauczycieli, „Prawo do nauki” i „o- 
bowiązek”" nauczania istniały tylko 
na papierze, 


* * 


To smutne dziedzictwo przejęła 
Polska Ludowa, Sytuację pogorszyła 
jeszcze celowa robota okupanta, któ- 
ry chciał „niższe rasy” -sprowadzić 
do roli „czarnej siły roboczej” i za- 
mieniał szkoły na koszary lub urzę 
dy, a nauczycieli dziesiątkował, wy- 
wożąc ich, osadzając w więzieniach 
i obozach koncentracyjnych, lub pe 
prostu mordując. 

Na tym tle dopiero uwidacz- 
nia się nasz ogromny wysiłek. 
Żeby ocenić czego już dokonali- 
śmy, przypatrzmy się cyfrom charak- 
teryzującym rozwój szkolnictwa pod- 
stawowego w województwie łódzkim 
i w Łodzi, Na terenie województwa 
w roku 1950 przypadało na 1 nauczy- 
ciela 43 uczniów, w 1951 — 38, W o- 
statnim roku przybyło nam 390 nau- 
czycieli, i ; 

W pierwszym roku po wojnie mie- 
liśmy ok. 4 tys, absolwentów 7 klas, 
w roku ubiegłym było ich już 24.200, 

Podobnie i w Łodzi, Otrzymaliśmy 
w ostatnich latach 4 wspaniałe gma- 
chy szkolne; im, Małgorzaty Fornal- 
skiej na Karolewie, przy ul. Wólczań 
skiej 171, przy ul, Serpentyny w o- 
siedlu im. Marchlewskiego i przy ul 
Bojowników Ghetta, W bieżącym ro- 
ku odda się do użytku następne trzy 
budowane obecnie budynki, 

Wszystkie dzieci mają u nas miej- 
sca w szkołach.  Zlikwidowaliśmy 
analfabetyzm, Prawo do nauki, o któ 
rym mówi 61 artykuł projektu Kon- 
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stytucji Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
owej, jest zapewniohe nie tylko na 
szczeblu szkolnictwa podstawowego. 
amy już szeroko rozbudowaną sieć 
szkół średnich ogólnokształcących i 
zawodowych- Łódź, wielki ośrodek: 
przemysłowy, który przed wojną nie 
miał ani jednej wyższej uczelni, ma 
ich dzisiaj 10, 

Nauka jest bezpłatna i dostępna 
dla każdego, Państwo Ludowe szcze- 
gólną opieką otacza uczącą się mło: 
dzież, Opieka ta to bursy i internaty, 
domy akademickie i akcja socjalna 
la studentów. O opiece tej świadczy 
ponad milion dzieci wyjeżdżających 
co roku na kołonie i obozy, świadczą 
co roku powiększane sumy na sty- 
pendia, 

Prawo do nauki stało się faktem. | 


(1) 


„Wiełki Prole'ariat" 


i krótkometrażówki 


oświatowe 
w plan'e produkcji WFO 
Wytwórnia Filmów Oświatowych 


w Łodzi wyprodukuje w ciągu roke 
bieżącego szereg pozycji instruktaża* 
wych, popularyzujących metody pro: 
dukcji w różnych gałęziach przemy. 
słu, 

Spośród innych filmów planowane 
jest m, in. realizacją średniometrażo- 
wego filmu o podłożu historycznym 
„Wielki Proletariat" i krótkometra- 
żówek, poświęconych polskim mala" 
rzom, działaczom oświatowym i bo: 
haterom młodzieżowym. 

Z filmów krajoznawczych ukażą się 
filmy o Ziemi Mazowieckiej i Pieni. 
nach, Poza tym wyprodukowane zo- 
staną liczne filmy popularno-oświa- 
towe, (a) 


Uezą się wspólnie 


i wspólńie pracują 


O łódzkim Kole Młodych Literatów 


Od czasu do czasu pojawiają się w | 
prasie łódzkiej notatki o zebraniach 
Koła Młodych Literatów, o wystę- 
pach autorskich w świetlicach zakła- 
dów pracy. JE 

Co to jest Koło Młodych Litera- 
tów, kiedy powstało, jak pracuje? 


Aby odpowiedzieć na te pytania, 
trzeba przedtem uświadomić sobie 
istotę przemian, jakie zaszły w życiu 
literackim od 1945 roku. Przed woj- 
ną, w Polsce sanacyjnej, literatura 
stanowiła niejako przedmiot handlu, 
a literaci — nie przebierając często 
w środkach — walczyli o byt. Rzecz 
jasna, że w takich warunkach każ- 
dy z nich strzegł zazdrośnie tajem- 
nic warsztatu pisarskiego, to jest 
tych wszystkich umiejętności, jakie 
wykształcił w sobie w trakcie pracy 
twórczej, s 

Po wojnie sytuacja ta uległa zasad 

niczej zmianie. Twórczość literacka 
— jak wszelka inna praca — stała 
się sprawą honoru. W sekcjach 
twórczych Związku Literatów pisa- 
rze wymieniają doświadczenia, dy- 
skutują wspólnie nad swymi utwora 
mi, Starsi pomagają młodym, którzy 
nie są już skazani na długie i ucią- 
żliwe, a nade wszystko — samotne 
kształcenie swych możliwości twór- 
czych. Początkujący pisarze pracują 
i wychowują się dziś zespołowo w 
tzw. Kołach Młodych przy Związku 
Literatów. 
W Łodzi Koło takie powstało w 
grudniu 1950 roku. Skupiło ono ucz- 
niów, studentów, pracowników umy- 
słowych i młodych robotników, pró 
bujących sztuki pisania. 


Obecnie wkroczyło ono już w dru-- 
gi rok swej działalności. Podstawą 
pracy Koła są żebrania warsztato= 
we, na których czyta się i omawia 
wiersze, opowiadania, reportaże mło 


dych autorów. Na innych zebraniach 


Koła starsi pisarze łódzcy wygłasza- 
ją prelekcje i referaty, poświęcone 
zadaniom pisarskim w dzisiejszej 
rzeczywistości, sprawom treści i for- 


my itp. Jest to druga forma szkole: - 


nia. Młodzi literaci oglądają poza 
tym wspólnie filmy i sztuki teatral= 
ne, a następnie dyskutują nad nimi. 


Te. zebrania uzupełnia szkolenie 
ideologiczne, które zapoznaje człon= 
ków Koła z zasadami nauki marksi- 
stowskiej, uczy ich praw rządzących 
światem. 

Młodzi literaci łódzcy występują 
też coraz częściej w świetlicach fa- 
brycznych i szkolnych. Czytają tam. 
swe utwory, dowiadują się o życiu 
młodzieży robotniczej i uczniowskiej, 
ząchęcają qo wstępowania w szeregi 
Koła tych słuchaczy, którzy czują 
pociąg do pióra. 

O tym, jak korzystna jest praca 
w zespole, świadczą postępy wielu 
członków Koła. Piszą oni coraz le- 
piej i coraz więcej drukują. W ten 
sposób pragną okazać, że oceniają 
należycie pomoc i opiekę, jaką ota- 
cza ich Państwo Ludowe. 

Koło Młodych Literatów w Łodzi 
chętnie przyjmuje nowych Człon= 
ków. Zebrania Koła odbywają się 
co drugą środę, w świetlicy Związ- 
ku Literatów przy ulicy Mickiewi- 
cza 8, III p. Najbliższe zebranie od- 
będzie się dnia 5 marca, o godzinie 
18,30. 
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Na jednym z ulicznych skrzyżowań | 
jeep zahamował gwałtownie. Poprzeczną 
ulicą posuwała się kolumna samochodów 
sanitarnych. Nagły wstrząs spowodował, 
że Janana uderzyła się boleśnie plecami 
o poręcz siedzenia. Jakby ocknęła się z 
letargu i spojrzała dokoła. 


Na najbliższym rogu stało kilkoro prze |- 


chodniów, czekających na przejście przez 
ulicę. Stojąca na chodniku kobieta w żół- 
tym, zniszczonym . kafranie zwróciła u- 
wagę swoich współtowarzyszy na siedzącą 
w amerykańskim aucie koreańską dziew- 
czynę. W pewnym momencie Janana po- 
czuła na sobie ostre, pogardliwe spojrze- 
nia. Po chwili patrzący odwrócili się do 
niej ostentacyjnie plecami. 

— Dlaczego stoimy? — zapytała Jana- 
na sierżanta zirytowanym głosem, nie 
zdając sobie sprawy z bezcelowości tego 
pytania. 

Podoficer spojrzał na nią z bezmyślnie 
arogancką i znudzoną miną, ale nic nie 
odpowiedział. Potem widocznie coś mu 
przyszło na myśl, gdyż poklepał nagle 
dziewczynę po plecach i wskazując na 
przesuwajace się ambulanse, zawołał; 


25) — Prędzej! Jedźmy prędzej! — zawo- 
łała, starając się nadać swemu głosowi naj 
bardziej kategoryczny ton. 

Sierżant wypluł z ust gumę i po paru 
minutach milczenia powiedział, nie: od- 
wracając głowy: 

— Jeżeli zawsze tak się spieszysz, mo- 
ja mała, to na przyszły raz postaraj się, 
aby ci pułkownik przydzielił Clippera!”) 

Janana milczała. Zagryzła wargi, bo ze 

— Wiesz, co to jest, moja mała? W | zdenerwowania zbierało jej się na placz i 
każdej z tych wygodnych salonek znaj-| czuła pod powiekami napływające łzy. 
dują się nasi chłopcy! Leżą sobie wygod-| W pewnym momencie Amerykanin spoj- 
nie, jakby każdy z nich był co najmniej |rzał na nią. i 
Rockefellerem! *) | — No nie, moja mała — powiedział in- 

Kolumna samochodów sanitarnych po- | nym głosem, bez zwykłego znudzenia. — 
suwała się powoli przed nimi. Nie chciałem przecież ciebie obrazić. Na- 
— Zrozumiałaś, co ci powiedziałem? | prawdę nie chciałem! Ani mówiąc o sa- 
— podjął sierżant, patrząc przed siebie. | molocie, ani też o sanitarkach. 

— Nasi chłopcy amerykańscy! Boys! **)| — To tylko wiatr — odpowiedziała Ja 
Kiedy wrócą do Stanów, o ile w ogóle| nana, rozgniewana jeszcze bardziej :pro- 
wrócą, każdy z nich zostawi coś na pa- | tekcjonalnym tonem, jaki przybrał wobec 
miątkę w swojej salonce. Jeden ramię... | niej „żołnierz. 

drugi oko... inny nogę.. — Wytrzyj zatem nos, naprawdę nie 

Kolumna przejechała — droga była | chciałem ci sprawić przykrości. Rozgnie- 
wolna. Amerykanin nacisnął gaz, zwolnił | wał mnie tylko widok tylu młodych Ame 
sprzęgło i jeep ruszył naprzód. rykanów przysłanych tu na śmierć. No, 

— Ty to rozumiesz? Boys! Ameryka- | przecież widzisz, że szybko jedziemy. Nie 
nie! I to wszystko przez tę parszywą | martw się, za kilka minut uwolnię ci oj- 
wojnę! Powiedz sama! Czy wy napraw-|ca twej niańki. Oczywiście, że wy także 
dę nie mogliście się sami wymordować | przeżyliście tu ciężkie chwile. Wydaje mi 
wzajemnie? Po co wzywacie zawsze do | się jednak, że byłoby znacznie lepiej, gdy 
pomocy Wuja Sama?! byście w ogóle nie rozpoczynali tej waszej 

Janana nie słuchała ględzenia Ameryka | wojny. Na co to było potrzebne? 
nina. Nagle wpadła jej do głowy natręt-| Janana nic nie odpowiadała. Patrzyła 
na myśl: — A jeśli Starzec został roz-| przed siebie, na płynącą wzdłuż szosy 
strzelany?! rzekę, At 


— Za kilka już minut będziemy: na 


miejscu. — rozpoczął znów sierżant, tro- 
chę speszony upartym milczeniem dziew- 
czyny. — Uwolnię natychmiast ojca twej 


niańki i wrócimy do Seulu. Czy jesteś je- 
szcze obrażona, mała? 


Janana zdobyła się na uśmiech. Ten. 
młodzieniec jednak wydawał się jej dość 
sympatyczny. Tylko ile razy nazywał ją 
„mała”, doznawała przykrego uczucia. 
Ale słowa Amerykanina rodziły w niej 
przekonanie, że Starca znajdą jeszcze ży- 
wego. Jeżeli oczywiście uda się jej go u- 
wolnić, ustalone na dzisiejszy wieczór 
spotkanie z Kimem okaże się słuszne 1 ce- 
lowe, jakkolwiek przeszkodzić mu mogą 
krążące po godzinie policyjnej w. mieście 
patrole. è 


— Powiedział, że jest przyzwyczajony 
do unikania patroli — myślała. — Jak 
właściwie można się do tego przyzwy- 
czaić? Dziwnie prosto mówi ten człowiek 
o wszystkim, co go dotyczy. „Nigdzie nie 
byłem na uniwersytecie, jestem robotni- 
kiem”. — Nie widziałam nigdy robotni- 
ka, czytającego angielskie gazety. Cieka- 
wa jestem, jak się zachowa, gdy mu opo- 
wiem o mojej rozmowie w amerykańskim 
dowództwie i o tym, jak dobrze odegra- 
łam swoją rolę. Ale na pewno uzna, że 
to wszystko nie było niczym nadzwyczaj- 
nym. 


*) Rodzina amerykańskich miliarderów, 
**) Chlopcy (ang.). j A 
***) Marka samolotnę 
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SAT STR. 3. 


Z działalności TWP | 


Nauka © uprawie ziemi 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 
Nie wolne lekceważyć 


słusznej inicjatywy 


robotniczej 


staje się dostępna mieszkańcom najodleglejszych wieśgk 


Ceraz bardziej 
taloość 
wssechnej w Łodzi Prelegenci TWP 
docierają z odczytami do najdalszych 
nawet zakątków województwa łódz- 
kiego. W styczniu wygłoszono w 
PGR-zch, spółdzielniach produkcyj- 
mych, gromadach, osiedlach i mia- 
steczkach 450 odczytów, w lutym cy- 


' ira ta wzrosła już do 600, 


rozwija swą dzia” |nych zostanie 200 dalszych k 
Towarzystwo ‘Wiedzy Po-|na te tematy. APA 


W bieżącym miesiącu w związku 
z 100 rocznicą śmierci Gogola, TWP, 
wespół z łódzkim oddziałem Związku 
Literatów Polskich zorganizuje cykl 
odczytów o twórczości tego pisarza. 
_Praca TWP mia na celu zapoznanie 
ludności nawet najodleglejszych wio- 
sek z przemianami zachodzącymi w 


Nowe formy pracy pomagają w zwiększeniu produkcji 


W kantorku kierownika przędzalni | 


średnioprzędnej WZPB im. 1 Maja 
było gwarno jak w ulu. Za biurkiem 
siedziała przewodnicząca rady za- 
kładowej, ob. Szczepańska, nieco z 
boku II sekretarz organizacji par- 
tyjnej, ob. Duchiński, kilku maj- 
strów, no i wreszcie sam kierownik 


jak mówił kierownik, niechęć do 
przechodzenia na nowy, postępowy 
system pracy? 

Ale wystarczyło porozmawiać za- 
równo z kierownictwem jaki z prząd 
kami, aby sprawa stała się jasna. 


Dlaczego wśród załogi tkwi taka,j ła tylko.. półtorej godziny, że zało” 


ga zrażona trudnościami, jakie pię- 
trzą się przed nowymi zespołami, 
stroni od tej nowej formy pracy? 
Wnioski, jakie trzeba stąd wy- 
ciągnąć, są jasne. Należy serdeczniej 
zająć się sprawami produkcji, ze- 
rwać z szablonem, z biadoleniem i 


Tematyka wygłaszanych odczytów | życiu i oł P ji pie A ; > 
ygtas yciu i na świecie, rozszerzenie jej ai Okazało się bowiem, że za szum- ; 1 l 
jest nadzwyczaj różnorodna — zapo“! światopoglądu. W pracy tej jednak PR Rowan, nymi deklaracjami na temat poszu- | zwalaniem  odpowiedzialności na 
Omawiano ważne sprawy — wy- | kiwania rezerw przez kierownictwo, obiektywne trudności. Wykonania 


znają one ludność z projektem Kon- 
stytucji Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej, mówią o powstaniu życia na 
ziemi, rozwoju społeczeństw, o budo” 


„wie wszechświata, 


GE=*— 


Dużym zainteresowaniem ludności 
wiejskiej cieszą się ilustrowane prze- 
zroczamj odczyty upowszechniające 
wiedzę rolniczą, W lutym wyśłoszon 


za małą jeszcze pomoc okazują To: 
warzystwu organizacje masowe, (u) 


1 projektu Konstytucj 


Polskiej 


o a a a 
w naszym województwie 145 takich | RZECZypospoiiłej Ludowej 


odczytów. Tematem ich były m. in, 
gleba i jej uprawa, nowe metody ho- 
dowlane, wskazówki, jak zmieniać ra- 
sy bydła itp. Prelekcje te wygłaszają 
fachowcy, a więc inżynierowie-agro- 
technicy, zootechnicy i nauczyciele 
szkół rolniczych, W marcu wygłoszo- 


Zobowiązania 


robotnic łódzkich| ; 


"na cześć Dnia Kobiet 


Jak wynika z meldunków, napły- 
wających codziennie z fabryk, urzę- 


dów i innych instytucji coraz więcej f 


kobiet podejmuje cenne zobowiąza- 
nia dla uczczenia swego święta. 
Liczne zobowiązania podjęły ostat 
mio pracownice łódzkich zakładów 
przemysłu wełnianego. 
W ZPW im. Reymonta wszystkie 


/ pracujące tam kobiety zobowiązały 


się przedterminowo wykonać swój 
plan miesięczny, dając dodatkową 
produkcję na sumę 18,867 złotych. 
Wartość zobowiązań pracownie ZPW 


C im. Andrzeja Struga wyniesie 37.689 


złotych, 

Robotnice Łódzkich Zakładów 
Przemysłu Wełnianego podjęły zobo- 
wiązania wartości 17.272 złotych, a 
czyn prządek i tkaczek z załogi ZPW 
im, Wiosny Ludów da ponadplanową 
produkcję na sumę 96,972 złotych. 

i (r) 


| 


Wielki Konkurs „Expressu |lustrowanego" 


Opowiadanie konkursowe nr 4 


Donośnie zabrzmiał dźwięk fan- 
1ary. Uśpiona jeszcze przed chwilą 
sala nagle ożyła. Za chwilę wybie- 
gają już wszyscy na obszerne pod- 
wórze. Kilka minut gimnastyki 
spędza z oczu resztki snu. W umy- 
walniach panuje gwar, słychać śmie 
chy. W Oficerskiej Szkole Politycz- 
nej zaczął się normalny dzień pra- 


cy. 
Pododdziały czwórkami maszeru- 

ją na zajęcia, szeroko rozchodzi się 

stukot podkutych butów i tony ży- 

wej, żołnierskiej piosenki... 

* 


*, 


R o 
Nad las wyptry- 
snęła kolorowa ra 
kieta. Żołnierze, 
okopani na stano- 
wiskach bojowych 
śledzą jej lot. Świe 
tlna kula rozpada 
się na dziesiątxi 


danki. Żołnierz Ludowego Wojska 
Polskiego musi być nie tylko odpo- 
wiednio wyszkolony bojowo, musi 
on także wiedzieć komu służy, ja- 
kiej sprawie. 


* 9801 38 
„_ Jest. noc. Śnieg sypie gęstymi pła- 
tami. Górską drogą pną się na nar- 
tach dwie postacie w białych ubra- 
niach. Spod białych kapturów wy- 
stają tylko twarze i daszki czapek. 

Między drzewkami mignęła ciem 
na postać. Stara się skryć w ciem- 
nym lesie. 

— Stój! Kto idzie? 

Ciemna postać nie zatrzymuje 
się. Na strzały WOP-istów odpo- 
wiada kulami pistoletu. Za chwilę 
jednak uciekinier jest już ujęty. 
Żołnierze strzegący granicy w Kar- 
konoszach odprowadzają 
nego do strażnicy. Przekazują go 
w ręce oficera dyżurnego... 


schwyta- | 


konanie planu w styczniu i w lutym 
br. Gdy stanęłam na progu kantorku, 
narada dobiegała właśnie końca. 
Głos miał kierownik: 

— No, tak... towarzysze! Z planem 
leżymy! W styczniu nasza przędzal- 
nia wykonała zaledwie 84,5 proc., w 
lutym też niewiele więcej, bo tylko 
85,6 proc. Co tu robić? — rozłożył 
zdesperowany ręce. — Jak z naszą 
załogą wykonywać tak wysokie pla- 
ny, kiedy co rusz któraś z prządek 
Í odchodzi do innej fabryki, a maszy- 
ny stoją. Wielowarsztatowość? Ro- 
bimy co możemy i nawet uzyska- 
liśmy pewne wyniki, przesuwając 
kilka prządek z 3 na 4 strony, ale 
co to znaczy? Kropla w morzu! — 
zakończył i zafrasowany potarł ręką 
czoło, 

Po słowach kierownika zapadła ci- 
sza. Któryś z majstrów machnął rę- 
ką i skierował się w stronę drzwi. 
Gest ten zdawał się mówić: — Szko- 
da czasu na gadanie! Znów przega- 
damy godzinę i mimo to wszystko 
pozostanie po staremu! 

Na człowieku, który przyszedł tu 
z zewnątrz, wszystko to musiało 
wywrzeć wrażenie. Wyczuwało się, 
że coś tu jest nie w porządku. Dla- 

| Kto jest tak źle? — myślałam. 


Art, 61 


1. Obywatele Polskiej Rzeczy” 
pospolitej Ludowej mają prawo 
do nauki, s 

2, Prawo do nauki zapewniają 
w coraz szerszym zakresie; 

1) powszechne, bezpłatne i o- 
bowiązkowe szkoły podstawowe 
oraz likwidacja analfabetyzmu, 

2) stała rozbudowa szkolnictwa 
średniego ogólnokształcąceśo i 
zawodowego oraz szkolnictwa 
wyższego; 

3) pomoc państwa w podnosze- 
niu kwalifikacji obywateli, za- 
trudnionych w zakładach prze- 
mysłcwych i innych ośrodkach 
pracy w mieście i na wsi, 


za biadoleniem nad brakiem ludzi 
itp. kryje się obok poważnych nie- 
dociągnięć 'w remontach parku 
maszynowego brak opieki nad zało- 
gą oraż niefrasobliwy stosunek do 
postępu technicznego i nowych form 
pracy w fabryce. 


Jako przykład weźmy chociażby 
trójki przędzalnicze, których w tych 
zakładach jest cztery, a co do któ- 
rych niewiele osób z kierownictwa 
ma coś do powiedzenia. Trudno tu 
nawet ustalić ilość tych trójek, bo- 
wiem kierownik twierdzi, że jest ich 
pięć, sekretarz Duchiński — cztery, 
zaś przewodnicząca rady wylicza ich 
aż.. sześć, Przy tej okazji okazuje 
się, że prządka Barbara Ławniczak, 
która pierwsza przeszła z 3 na 4 stro 
ny, przez niektóre osoby z kierowni 
ctwa zaliczana jest także do trójek. 


Te trójki to w WZPB im. 1 Maja 
typowy przykład z jednej strony 
entuzjazmu załogi i zaszczytnego 
uporu grupki młodych, z drugiej 
zaś konserwatyzmu i niedoceniania 
nowych form pracy ze strony kie- 
rownictwa. 

Opowiada o tym inicjatorka tró- 
jek w tych zakładach, ZMP-ówka 
Helena Sas, która w krótkich, 
lecz jakże wymownych słowach 
kreśli trudną drogę swego zespołu 
do przezwyciężenia przeszkód w pra 
cy. A przeszkód tych było niemało. 
Można do nich zaliczyć i złe począt- 
kowo rozstawienie prządek przy ma 
szynach, wskutek czego wydajność 
nie mogła wzrastać, a maszyny sta- 
le były „zabaranione* i wadliwie wy 
konany niedoprzęd, i wiele innych 
spraw. 


Po krótkim okresie, w którym 
interesowano się osiągnięciami tej 
trójki, nikt nie analizuje jej pracy, 
nie pomaga prządkom w przełama- 
niu trudności, nikt też, jak oświad- 
czono w biurze kierownika przędzal 
ni, nie robi dekadowej analizy osiąg 
nięć produkcyjnych. 


A przecież w pracy systemem trój 
kowym tkwią wielkie rezerwy, wy- 
rażające się obok powiększenia wie 
lowarsztatowości poważnym wzro- 
stem wydajności pracy. Trójka: Sas, 
Sosnowskiej i Bębnowskięj, mimo 
braku opieki ze strony kierowni- 
ctwa i wielu błędów, potrafiła w 
okresie jednego tylko miesiąca zwięk 
szyć produkcję o 68,5 kg w stosun- 
ku do osiągnięć indywidualnych z 
poprzednich miesięcy. 5 


Podobnego zdania co do poważ- 
aych możliwości produkcyjnych tró- 
jek jest uczestniczka drugiej trójki, 
zńana przodownica pracy — Leoka- 

«dia Siedmiogrodzka. 


4 Iona wskazuje na brak opieki nad 
| prządkami, żali się na wadliwą 
: klimatyzację na salach, która po- 
p woduje nadmierną zrywność przę- 
dzy, złą mieszankę w oddziale przy 
gotowawczym, wskutek czego nie- 
i doprzęd, jaki przychodzi na maszy- 
joy prządek zawiera „pojedynki“, 
mówi ona o niedostatecznej opiece 
nad parkiem maszynowym, o braku 
; szkolenia metodą Kowalowa, braku 
, pracy  uświadamiającej, wskutek 
| czego ludzie nie wiedzą, co to są trój 
,ki i jakie przynoszą one fabryce i 
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planu zależy przecież od nas samych, 
od naszej sumienności i systematycz 
ności w pracy. 

Przed kierownictwem zakładów 
stoi poważne zadanie uświadomie- 
nia prządkom  doniosłej roli, jaką 
mogą odegrać trójki przędzalnicze 
przy jednoczesnej lepszej opiece nad 
tymi trójkami, nad ruchem wielo- 
warsztatowym, tak ważnym dla 
przędzalń przemysłu bawełnianego. 

Poważne zadania, jakie przeć 
przędzalnią WZPB im. 1 Maja sta- 
wia trzeci rok Sześciolatki, zadania 
podniesienia wydajności o 12 proc. 
wymagają kolektywnej współpracy 
nie tylko prządek, ale całej załogi z 
kierownictwem na czele. 

Tylko w takiej atmosferze zada- 
nia te mogą być wykonane. X 

w 


Hodowla królików 


jest łatwa 


i dostępna dla każdego 


Uchwała o dwuletnim planie roz- 
woju produkcji mięsa przewiduje 
m. inn. poważny wzrost chowu kró- 
lików. W tej dotychczas zaniedba- 
nej dziedzinie hodowli istnieją 0- 
gromne możliwości rozwoju. 

Jest ona stosunkowo łatwa, a prze 
de wszystkim dostępna nie tylko 
dla chłopów, lecz również dla sze- 
rokich rzesz ludności miejskiej. Po- 
za tym hodowla królików przynosi 
duże korzyści w postaci mięsa, skó- 
rek i wełny. 

Szczególny nacisk powinien być 
zwrócony na jak najszersze upow- 
szechnienie chowu królików wśród 
młodzieży szkolnej. Dużą rolę do 
spełnienia mają tu nauczyciele, 
zwłaszcza wiejskich szkół podsta- 
wowych. (v) 


"MBC EKRANIE 


Z pamiętnika 
ekspedientki 


1 MARCA 1949 r. 


Miałam dziś trzy klientki grzeczne 
i jedną niegrzeczną. Te grzeczne ku 
piły sukienki, nie patrząc, że są one 
wygniecione i lekko przybrudzone. 
Klientka niegrzeczna obejrzała 
wszystko i mie nie kupiła. W dodat- 
ku nawymyślała mi, jakbym to ja 
była winna, że konfekcja przycho- 
dzi do sklepu w opłakanym stanie. 
Przecież dotychczas nie mamy nawet 
żelazka, żeby choć jako tako dopro- 
wadzić suknie do porządku... 


1 MARCA 1950 r. 


Strasznie dziś dużo było. roboty. 
Przysłano nam świeży transport su- - 
kien, płaszczy t bluzek. Trzeba je by 
ło szybko oczyścić i odprasować, abu 
po południu już dać do sprzedaży. 

Swoją drogą mogliby nareszcie po 
myśleć o jakichś przyzwoitych skrzy 
niachż do przewożenia rzeczy. Nie- 
możliwie się wszystko niszczy... 


iskier. Zamasko-| — W, imieniu dowództwa skła- 4) system stypendiów państwo- , 
wani trawą, ga-| dam wam podziękowanie za schwy- wych, rozbudowa burs, interna: | robotnikom korzyści itp. 
łęźmi, piaskiem | tanie szpiega, który starał się zbiec] tów i domów akademickich oraz i Zarówno majstrowie jak i w dal- 1 MARCA 1951 r. 
żołnierze  podry-| za granicę — oficer ściska dłonie] innych form pomocy materialnej 'szym ciągu i kierownictwo podcho- Doprawdy brak człowiekowi cier- 
wają się z ziemi. | młodym żołnierzom. LIDE dla dzieci robotników, pracują- , dzi mechanicznie do pracy prządek pliwości Od dawna się mówi o tych 
— Naprzód! — brzmi komenda... — To jest naszym obowiązkiem,] cych chłopów i inteligencji. I tak np. trójka Siedmiogrodzkiej | SKrzyniach i ciagle jakoś bez skut- 
Gdzieś zza drzew pada. kilka | służymy Polskiej Rzeczypospolitej, - pracuje kolektywnie,  obsługując| Ku- Podobno Centrala Odzieżowa 
strzałów. Zaterkotał CKM... Ludowej — odpowiadają zgodnie 4 R J wspólnie 12 stron, przy czym we- | przesłała nawet wniosek do mini- 
— Padnijla sy | 2. WOP-isci... Oddaimy odpadki guUmMIWA! drug umowy zarobek, postanowiły sterstwa. Może zginął?... 
CKM-om odpowiadają CKM-y. | saem A eaaa i dzielić na trzy równe części, a tym-| 1, odzież dalej przychodzi do nas 
AAA w okropnym stanie! 


Zza małych sosenek wypryskują og 
niki ręcznych karabinów  maszy- 
nowych. Sypią się granaty. 

— Hurrra! — Sylwetki w zielonych 
mundurach pędzą naprzód. Gdzieś 
brzęknęła saperka, szczęknął repe- 
towany zamek karabinu... Żołnie- 
rze zajmują atakowane pozycje. 

Rakieta, „Walka“ skończona. 

„Zwycięzcy* i „zwyciężeni* odpo- 
czywają. Omawiają błędy popełnio- 
ne w czasie przeprowadzonych ćwi- 
czeń. 

Po odpoczynku — do koszar. Do- 
brze smakuje obiad. Po obiedzie i 
odpoczynku rozpoczynają się zaję- 


` cia popołudniowe. Wykłady, poga- 


KONKURS 


„Expressu Ilustrowanego" 


Kupon nr 4 


Opowiadanie konkursowe, za 
mieszczone w dzisiejszym nu- 
merze ilustruje artykuł.......- 

projektu Konstytucji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. 


Centrala 'Odpadków  Użytkowych 
wznowiła skup odpadków gumo- 
wych, nadających się do powtórnej 
przeróbki. Należą do nich: zużyte 
opony IV kl. stare buty gumowe, 
dętki rowerowe i samochodowe, ma- 
sywy, rękawice lekarskie, smoczki, 
piłki, termofory oraz wyroby z gu- 
my porowatej, np. gąbki. 

Instytucje i zakłady pracy, posia- 
dające pewne ilości tego rodzaju od- 
padków, powinny odstawić je do 
Państwowych Zbiornie Wojewódz- 
|kich lub podległych im placówek te 
| renowych. 


do powtórnej przeróbki 


czasem majstrowie z uporem god- 
nym lepszej sprawy spisują wydaj- 
ność z maszyn, przydzielając po sta- 
remu po 4 strony każdej z trzech 
prządek. Wskutek tego na arkuszu 
sprawozdawczym z lutego Siedmio- 
grodzka osiąga 103 proc. normy, Wa- 
lasik 100 proc., a Maciejczyk tylko 
95 proc. 

— Jak to się dzieje? — zapytują 
prządki, skoro pracujemy wspólnie i 
zarobek z naszej wspólnej pracy 
chcemy mieć równy? 

Czy można się potem dziwić, że 
wskutek takiego podejścia do pracy 
trójka maistra Kowalskiego istnia- 


/ 


1 MARCA 1952 R. 

Na ostatniej naradzie produkcyj- 
nej Centrali Odzieżowej mówiono. 
że MHW i MPL prowadzi rozmowy 
na temat skrzyń do transportu u- 
brań z fabryk do sklepów. Od paru 
tygodni specjalna komisja opraco- 
wuje standartowe opakowania. Cie 
kawe, czy znów skończy się wszyst 
ko, na obietnicach, czy może.. Ech, 
już się wierzyć po prostu: nie chce. 
aby te legendarne skrzynie stały sie 
rzeczywistością. Prędzej Warszawę 
nową wybudują, zanim dojrzeje pro 
jekt zwykłych skrzyń na odzież.., 


STR. % 


„EXPRESS ILUSTROWANY" 


Gdy sędzia sprzedajny nie pomógł 


Złodzieje medali olimpijskich 


Niecne machinacje amerykańskich macherów sportowych zdemaskowane 


w 


rzecź biorąc, USA nie miały żadnych 
szans w spotkaniu z Kanadą i zajmo- 
wały 4 miejsce, Inaczej jednak zade- 
oydowana o kolejności drużyn w ku- 
luarach turnieju po zwycięstwie CSR 
4z4 Szwecją (4:0), 

Tam zapadła de 
cyzja, że Kanada 
podłoży się USA 
i w ten sposób u- 
możliwi im zdoby- 
cie drugiego miej- 
sca, a Czechosło- 
wakom odbierze 
się nawet brązowy 
medal, 

Tak zwany dy- 
ł rektoriat Między- 
ńarodowej Ligi Hokejowej zawyroko- 


Koszykówka 


Łódź - Poznań 44:39 


. W trzecim dniu turnieju kadry 
koszykówki męskiej Łódź wygrała 
z Poznaniem 44:39 (23:16), a Warsza 
wa pokonała Kraków 59:43 (30:22). 


Najwięcej punktów dla Łodzi zdo 


byli: i Mokwiński 


— 8. 

W meczu Warszawa — Kraków 
drużyna stołeczna miała zdecydowa 
ną przewagę i przez cały czas gry 
prowadziła różnicą kilku punktów. 


Pawlak — 13 


Zebranie ZAŚ Włókniarz 
odwołane 


Dziś miało się odbyć walne ze- 
branie sportowców Włókniarza. 
Dowiadujemy się jednak, że termin 
zebrania przesunięty został raz jesz 
cze i zebranie nie dojdzie do skut 
ku. 


Nowy termin zebrania wyznaczo- 
no na 12 marca. 


Narada robocza 
sędziów piłkarskich WKKF 
; Kolegium sędziów piłki nożnej 


przy WKKF zwołuje odprawę robo- 
czą sędziów, na której będą omawia 
ne zmiany przepisów gry w piłkę 
nożną. Odprawa odbędzie się we 
wtorek, 4 marca, o godz. 18 w lokalu 
WKKF, ul. Curie-Skłodowskiej 28. 


Nocne dyżury aptek 


Dzisiejszej nocy dyżurują w Łodzi ap- 
teki: Piotrkowska 165, Narutowicza 6, 
Rzgowska 147, Więckowskiego 21, Ka- 
rolewska 48, Napiórkowskiego 41 i Al. 
Kościuszki 48. 


Dyżur  położniczo - ginekologiczny: 
całą dobę dyżuruje szpital im. H. Wolf, 
ul, Łagiewnicka 34. 


TEATRY 


Nowy — „Pociąg do Marsylii" — premie 
ra — 19 

Wojska Polskiego — „Zemsta“, 15.30 

„Sługa dwóch panów”, 19 

Powszechny — „Damy i huzary'* — 19 

Muzyczny — „Orfeusz w piekle“ — 19.15 

Mały — „Dwa tygodnie w raju“ — 19.30 

Pinokio — „Pieśń Sarmiko' — 17 

Arlekin — „Depesza choinkowa“ — 17 


BAJKA — Brunatna pajęczyna — 18, 20 

BAŁTYK — Zaręczyny Korinny Schmidt 
— 16, 18, 20 

GDYNIA — Program naukowo-oświato- 
wy — 17, 18, 19, 20, 21 

ME. GWARDIA — Kulisy ringów 


16, 18, 20 

MUZA — Hrabia Monte Christo I seria 
— 18, 20 

POLONIA — Bez adresu — 14.30, 16.30, 
18,30, 20:30 

PRZEDWIOŚNIE — Burmistrz Anna — 
18, 20 

REKORD — Raczek się spóźnia — 18, 20 

ROBOTNIK — Dzielny Gajczi — 17, 19 

ROMA — Hrabia Monte Christo, II ser. 
18, 20 

SOJUSZ — Upadek Berlina II seria — 
18.20 

STYLOWY — Szalony lotnik — 18, 20 

SWIT — Wesołe kumoszki z Windsoru 
— 18, 20 

TATRY — Wędrówki czarodzieja = 
16, 18, 20 

WISŁA — Jak hartowała się stal — 
14, 16, 18, 20 


WŁOÓRNIAKZ nieczynne 2 powodu 
remontw 

WOLNOŚĆ — Na arenie — 16, 18, 20 

ZACHĘTA — Poddany — 18. 20 


— 


Redaktor naczelny E KRONIEWICZ, t 
podarczy: 129-13. 


NIEDZIELĘ sytuacja w hoke- 
jowym turnieju olimpijskim wy 
glądała w ten sposób, że o zdobyciu 
drugiego miejsca decydował wynik 
meczu Szwecja — CSR, Normalnie 


parodniowy trening i przyzwyczaić 
się do warszawskiego kortu. Tenisi- 
ści polscy rozpoczną na nowym kor- 


jący niecne machinacje zakulisowe 


wał, że o trzecim miejscu w turnieju 
olimpijskim zadecyduje  powtórny 
mecz CSR—Szwecja, że kwestia brą- 
zoweśo medalu nie została jeszcze 
rozstrzygnięta. 


Na Jordal-Ńmfi ściągnięto ponad 
9.000 widzów. Oznaczało to wpływ 
do kasy organizatorów około 250.000 
koron, a jest to suma, za którą 100 
rodzin może w dobrobycie przeżyć 
okrągły rok, Te cyfry doskonale tłu- 
maczą dziwną, niczym nieusprawiedli 
wioną decyzję LIGH. 


ROLA PANA LEACOCKA 


Ale były jeszcze i inae, poza busi- 
nessem, motywy, którymi kierowal 
się dyrektoriat. Od początku turnieiu 
stawał on dosłownie na głowie, 
aby wyeliminować Czechosłowację z 


Sportowcy 


My, sportowcy Koła Sport. „Stal“ 
przy Centrali Zaopatrzenia. Rolni- 
ctwa interesując się żywo przebie- 
giem Zimowych Igrzysk Olimpij- 
skich w Oslo z wielkim oburzeniem 
czytaliśmy recenzje prasy sportowej 
o chuligańskich wyczynach drużyny 
hokejowej USA. 

Brutalna. oparta na najgorszych 
wzerach band gangsterskich gra ho- 
keistów amerykańskich wypaczyła 
zupełnie wzniosłą ideę szlachetnego 
współzawodnictwa w sporcie. 

Wypaczyła wolne od wszelkiej nie- 
nawiści, braterskie współżycie mło- 
dzieży sportowej świata zebranej 
na Olimpiadzie w Oslo i przekształ- 
ciła zawody w teren najgorszych 
wybryków chuligańskich nie mają- 
cych precedensu w sporcie. 

Wzywamy wszystkich ludzi pracy, 


POLSKA—NRD 


Mecz tenisowy 
na krytym korcie 


Projektowane na korcie krytym w 
nowoprzebudowanej Hali Mirowskiej 
w Warszawie spotkanie tenisowe Pol- 
ska — NRD dochodzi do skutku w 
dniach 14 — 16 
marca br. Termin 
ten został już za- 
akceptowany przez 
obie strony. 

Przyjazd 
stów NRD nastąpi 
około 10 marsa, 
oni przeprowadzić 

i 


tenisi- 


pragną bowiem 


cie treningi już 4 marca. 
Składu drużyny polskiej jeszcze de- 


finitywnie nie ustalono, ponieważ o- 
statnio rozegrany we Wrzeszczu ogól 
nopolski turniej obfitował w niespo- 
dzianki. Najbardziej zaskakującą byla 
porażka Licisa, który uchodził niemal 
za pewnego kandydata do reprezen- 


Po przybyciu do Bukaresztu Sergiusz, 
Marek i Rybkin idą do swoich poselstw. 


Przed lotnisk:em rozentuzjazmowany 
tłum wznosi evrzyki: 

— Nioth żyją efważni odkrywcy! 

Po serdecznym pożegnaniu z towarzy- 
szami wyprawy, Marek odlatuje wieczo- 
rem do Warszawy. 


el. 112-60. — Adres Redakcji: Łódź ul P 


każdego m-ca na okras nastepny. 


i NIE to t:kowska 102a 
— Dział listów: 103-04. — Dział Kulturalno Oświatowy: 1u9 62, — Dział Sportowy: 
Prenumerata miesieczna zł 4.350. kwartalnie zł 13.50, półroczna zł 2%.— przyjmują wszystkie Urzędy í 


„Jak skradziono Czechosłowakom srebrny, a potem brązowy me 
dal" — pod takim tytułem „Sport” katowicki zamieścił artykuł opisu 


ciemnych typów wchodzących w 


skład dyrektoriatu Międzynarodowej Ligi Hokeja na Lodzie, Przyta- 
czamy ciekawsze wyjątki z tego artykułu. 


walk o olimpijskie medale, Zaproszo- 
no do Oslo angielskiego arbitra za- 
wodoweśo, pana Leacocka. Jest to 
wypadek bez precedensu. Ten sędzia 
prowadził cztery mecze Czechosłc- 
waąkom, przy czym w niedwuznaczny 
sposób odsłonił swe. istotne zadania 
w turnieju, Podczas meczu Czecho- 
słowacji z Ameryką bez  najmniej- 
szych ku temu powodów  krzywdził 
niemiłosiernie swymi decyzjami dru 
żynę Czechosłowacji, a gdy nie po- 
mogły i te wysiłki, wystąpił do walki 
z Czechosłowakami sam dyrektoriat 

Cztery godziny trwały burzliwe na- 
rady. Wymyślano najrozmaitsze spo- 
soby utrącenia Czechosłowacji, Wresz 
cie nie znany dotąd matematyk wy- 
liczył czarno na białym, że CSR i 
Szwecja mają jednakową ilość punk- 
tów i taki sam stosunek bramek, wo- 


łódzcy potępiają 


chuligańskie wyczyny kokeistów USA 


Eiei celem jest szlachetna, po- 
zbawiona wszelkiej brutalności ry- 
walizacja w sporcie, do potępienia 
gangsterskich wyczynów zawodni- 
ków amerykańskich. 


| bec czego można postawić Czecho- 
ałowakom jeszcze jedną przeszkodę. 


ZWYCIĘSTWO „DYREKTORIATU” 


Wiemy już, jak zakończył się po- 
niedziałkowy mecz, Czechosłowakom 
wydarto brązowy medal, Nigdy jed. 
nak jeszcze w historii igrzysk nie za 
notowano bardziej hańbiącego zwy” 
cięstwa, niż to, jakie odniósł w Osio 
dyrektoriat LIGH, 

Rozdano w Oslo wszystkie medale 
olimpijskie. Można wierzyć, że spe- 
cjalny medal otrzymał twórca olim 
pijiskiej matematyki. który wyliczył, 
że do określenia mistrza Europy 1 
zdobywcy . trzeciego miejsca potrzeb- 
ny był dodatkowy mecz. 

I nikt nie powinien uważać się za 
zaskoczonego iaktem, iż ów medal 
łudząco przypominał monetę obiego- 
wą USA z napisem: dolar. Jest to na- 
środa, odpowiadająca ściśle wartości 
oddanej usługi. Bo nie ulega wątpli: 
wości, że to amerykańscy macherzy 
stoją za całą aferą tego turnieju i że 
oni ją aranżowali, 

Czechosłowacja pokonała w tur- 
nieja wszystkie drużyny europej- 
skie i, zgodnie z przepisami, zdo- 
była w ten sposób tytuł mistrza 
Europy. Czechosłowacja zdobyła tę 
samą, co Szwecja, ilość punktów, 
miała jednakże lepszy stosunek 
bramek niż Szwecja į zajęła, zgod 
nie z przepisami, trzecie miejsce. 
To są fakty. Reszta stanowi brudną 
politykę i jest obojętne, kto i ile 
wziął za jej realizację w Oslo. 
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Na akademii sportowej 


Najlepszym— proporce 


Nagrody dla kół wyróżn 
„Akcja wyborcza w kołach sporto 
wych na terenie Łodzi i woj. łódz- 
kiego została zakończona. Na pod- 
stawie przeprowadzonych obserwa- 
cji oddział kultury fizycznej i spor 
tu przy ORZZ ustalił listę kół spor 
towych, które pod każdym wzglę- 
dem akcję tę przygotowały i prze 
prowadziły należycie. 


wych zostały nagrodzone honoro- 
wymi proporcami. Proporczyki te 
wręczono im na akademii sporto- 
wej zorganizowanej przez ZS Budo 
wilani z okazji 10-lecia PPR. 


Oto lista 
dzonych kół: 

ZS Budowlani: 

ZB nr 3 (Piotrków), ZBM Dyrek 
cja (Łódź), Miasteczko (Łódź). 

ZS Kolejarz: 

Kolejarz Kutno nr 135, Dyr. Poczt. 
i Telek. nr 357 (Łódź), Ośrod. Szkol. 
Poczt. Nr 392, PBP Orbis 
(Łódź). 

ZS Ogniwo: 

MPRB (Łódź), PMRN Wydz. Prze 
mysłu i Handlu (Łódź), Betoniarnia 
(Łódź), PPRN Wydz. Finansowy — 
Brzóziny. j 

ZS Stal: 

Fabr. Maszyn Roln. „Kraj* (Kut- 
no), Komuna Paryska (Radomsko), 
Łódzka Fabryka Maszyn (Łódź), E- 
lektrobudowa — (Łódź). 

ZS Spójnia: 

PSS — Wieluń nr 687, Centrala 


wyróżnionych i nagro- 


nr 421 


4 


Gdy w pogodne niedzielne przedpo- 


łudnie Teresz słuchała radia, muzykę 
przerwał nagle gios speakera: „Radio 
Bukareszt komunikuje, że rakiefa mię- 
dzyplanetarna wylądowała w peblżu 


Konstancy. Czterech uczestników wyp 


ra- 
wy powróciło szczęśliwie, s 


— Sekretariat R 
137 47 Gszł 
Agencje ` Porz 
— Łódz, 


Druk Zakł Graf. RSW ..Prasa' 


Il 

Najbardziej wyróżniające się ko- 
ła w akcji sprawozdawczo-wybor- 
czej poszczególnych zrzeszeń sporto 


ionych w akcji wyborczej 
| Tekstylna nr 87 (Łódź), Spółdzielnia 
Pracy im. Lewartowskiego (Łódź). 

ZS Unia: r 

ZZPB „Boruta“ (Zgierz), ŁZG nr 8 
(Łódź), Polski Czerwony Krzyż 
(Łódź), Technikum Gumowe (Łódź). 

ZS Włókniarz: 

Technikum Włókiennicze (Łódź); 
„Azbest“, ul. Sucha (Łódź), ZPB im. 
Stalina (Łódź), ZPB Bełchatów, Za- 
kłady Jedw. (Tomaszów). 


| liga odwołana 
Ścigała i Cozaś 
walczą w Radomiu 


Przewidziany na najbliższą nie- 
dzielę mecz bokserski o mistrzostwo 
pierwszych reprezentacji zrzeszenio- 
wych Gwardia — CWKS został prze 
łożony na późniejszy termin. Rów- 
nież nie odbędą się spotkania: Stal 
— CWKS II oraz Włókniarz — Kole- 
jarz. 

Projektowane mecze drugich re- 
prezentacji zrzeszeniowych zostaną 
rozegrane. Między innymi w Rado- 
miu odbędzie się mecz Włókniarz II 
— Gwardia II. W zespole Włóknia- 
rza wystąpią Cozaś i Ścigała. 


Pracownicy poszukiwani 


Tkaczy kortowych, majstrów kortowych, 
skręcarki, cerowaczki, szpularki i robot 
ników gospodarczych, zatrudnią natych- 
miast Zakłady Przemysłu wełlnianego 
im. W. Łukasińskiego, Łódź, ul. Nowot 
ki 83-85. Zgłoszenia osobiste przyjmuje 
dział personalny 568-K 


ZES] 


OO 


I dalej: „Nasz młody selenograf 
dr Marek Wichura, jest na lotnisku w 
Kenstancy, skąd Wróci samolotem do 
Warszawy. 


Od tci chwili chwycił Teresę istny wir: 
telefony. powinszowania, znajomi. Pio- 
truś dopornałaa się o tatusia i o misia... 
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w sobotę i niedzielę 


SOBOTA 
PIŁKA RĘCZNA, — Półfinały siat- 
kówki o puchar CRZZ drużyn męskich 
w sali szkoły na Karolewie im. Maigo- 
rzaty Fornalskiej, a drużyn żeńskich w 
sali Spójni w, Helenowie. Początek © 
godz. 16. 


NIEDZIELĄ 


BOKS. — Widzew — Koło Sportowe 
im. F. Dzierżyńskiego mecz towarzyski 
w sali przy ul. Piotrkowskiej 223-5 
godz. 10. 

PIŁKA RĘCZNA, — Koszykówka mę- 
ska o mistrzostwo ligi: Spójnia (Łódź) 
— Kolejarz (Ostrów) o godz. 11 i Włók- 
niarz (Łódź) — AZS (Warszawa) 0 
godz. 17. Mecze odbędą się w sali MDK, 

PIŁKA NOŻNA, — Włókniarz — Wi. 
dzew, mecz towarzyski, boisko na Wi- 
dzewie, godz 11. 

WIELOBÓJ HUFCÓW SP. — Dalszy 
ciąg zawodów o mistrzostwo hufców 
SP Łodzi na strzelnicy garnizonowej na 
Mani oraz- na strzeinicy SP na, Wi- 
dzewie, Początek o godz. 9. 


NA PROWINCJI 


PIŁKA KOSZYKOWA. Łowicz, 
godz. 11, w sali PSTP finał na szczęblu 
wojewódzkim Włókniarz Tomaszów — 
Kolejarz Zgierz. 

TENIS STOŁOWY. — Rozgrywki kla- 
sy wojew. Stal (Żychlin) — Inia (Piotr 
ków) w Piotrkowie sala Budowlanych. 

BOKS. — Kutno. Mistrzostwa okrę- 
gowe Stali, sala Dom Katolicki, sobota 
godz. 18, niedziela godz, 12.30. 

Sieradz. Zawody o mistrzostwo po- 
wiatu Unia Sieradz — GWKS Sieradz, 
godz. 15 w sali Teatru. 

SZACHY. — Zgierz. Rozgrywki półfi+ 
nałowe o mistrzostwo drużynowe Pol- 
z» Włókniarz Zgierz — Włókniarz 
Łódź. 


Piłkarze ligowi 
w Il połowie marca 
rozpoczną m strzosiwa 


Rozgrywki piłkarskie o  mistrzo” 
stwa pierwszej į drugiej ligi rozpocz- 
ną się w drugiej połowie marca, ale 
uczestnicy trzech 
ośrodków treninyo 
wych: Warszawy, 
Chorzowa i Kra- 
kowa będą w pierw 
szej rundzie wy- 
łączeni z rozśry” 
wek, Na ich miej- 
sce zainteresowa- 
ne kluby wystawią 
pitkarzy rezerwo- 
wych. 

Dapiero po Olim 
piadzie zespoły ligowe będą mogły 
brąć udział w rozgrywkach o mistrzo 
stwo w swoich normalnych składach, 

Obok spotkań o mistrzostwo prze- 
widuje się, że czołowe zespoły ligo- 
we rozegrają szereg meczy między- 
narodowych. Jako przeciwników dla 
naszych piłkarzy bierze się w pierw- 
szym rzędzie w rachubę zespoły wę- 
gierskie i czechosłowackie. 


Centrala Mięsna  Ekspozytura 
Okręgowa w Łodzi, Dział Han- 
dlowy Łódź, ui. Inżynierska 1 
przypomina, że stosownie do u- 
chwały Rady Państwa i Rady 
Ministrów z dnia 14. 12. 1950 r. 
wszelkie zażalenia i odwołania 
załatwia dyrektor lub jego za- 
stępca w poniedziałki od godz. 
11 do 12. Jeśli w poniedziałek 
przypada dzień wolny od pracy, 
dniem przyjęć jest najbliższy 
dzień powszedni tygodnia. 4ł6K 


do maszyn oczkarkowych, me 
do maszyn szwalniczych, maj 
cewiarni, szwaczki do maszyn 
stebnówki, cewiaczki, bryga- 


Majstrów 
chaników 
strów do 
overlock, 
dzistów, palaczy, robotników gospodar- 


czych i transportowych zatrudnią na- 
tychmiast Zakłady Przemysłu Dziewiar 
skiego im. T. Duracza w Łodzi, ul. No 
wotki 65, Zgłoszenia osobiste przyjmu 
je sekcja personalna. 529-K 


Samolot ląduje w Warszawie. Marek 
dostrzega przy świetle reflektorów Tere- 
sę ze śŚpiącym Piotrusiem na ręku, Do- 
kota stoją koledzy i studenci, dalej fa- 
luje wiwatujący tłum. Jakaś dziewczyn- 
ka podaje wysiadającemu wiązankę bia- 
ło-czerwonych róż... 


Marek uśmiecha się... Koniec 
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